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Kartka m | hyó biała, najlepiej wielkości pocztówki. Wypisać ia niej w okręgu 
Newskim miejskim i wiejskim 2  bez dodaikdta, nawet bez kropki, w innych I  lub 5  

Inny Polo** lub jakikolwiek dopisek unieważnia głos!

Rozwtj parlamentaryzmu 
polskiego,

słowa te dojdą do rąk ruszy cli Gzytel rń— 
u J .  v/ całytu szeregu okręgcrw akt głosowania 

0 itó uikończo-ry, ył ijnnyeh — jak we Lwo- 
h. ' i bhżstzej otohcy — wybory będą już w toku. 
J”*® Jeszcze wzywamy wiszystłdcii uprawnionych 
j. ^f'Sowante, by b«KW3jględ:rHc 'pośpieszyli do 
^ńy Wobec haseł abstynenci, bojko-
1 1  terroru, szerzonym h przez petrusze wyczow-

h

■̂ Urai
każdy głos ndeoddau-y wobec opinii 

‘iroczsnej mpteyiwać '■ędą u f swój rachunek,
ê s* speł^erwem kardynalnej powiru 

H f*  Państwo, narodu i naszej- prowincji, 
,j tórc^ godsa się ponieść dtrobną ofiarę z czasu 

^oiwstej wygody.

gidy w państwie polskiem odbywają się 
z tzedu w-ybory, zakłada się nową platfor- 

Ł ^hod rozwój parlamentaryzmu polskiego, jako 
^  *i z funkcji orgaańamiu państwowego, tworzą- 

’ rozwijające, w waszych oczach obok sze- 
^nych. W, tafeŚKÓ chwili, gdy .się sumiruoic 11 

^dzfedirie chcę
Ŝ rrK>'v"ax: w  e d e r  iwanki o d  c a ło k s z ta ł tu

^  wtójziatnle chce traktować wypadki, tnie rwo- 
JĘ łcfi

t , dć i kształtowanej przez nas sudwa-
iJf Weny wyborczej i dia połityczne-

jj^^^erowjieaa, tewiaoego mandat, mogą być 
^ssnkjr-tym w; -sobie faikiem. Zaintereso- 

»■ . S*>*^ec»eńs.twa. spnaiwaniH ogóbicini ni:e itoi- 
do chwilowego rozjiarutętruenia 

tii wy‘borczeiua, poczem troskę o po- 
Wżositaiwńu się {adżOWonim,.pK>slji» i partyj-

n7’*m n>eneram. W parze z łKemością i bn-ikśem 
krytycyzmu znacznej części spoieczeustw'a, nie- 
zoiEgawizowanej, dającej się zagrzewać i brać na 
przynętę diw^ową, a w gmrnoie rzeczy prze- 
s^r.iuduaonci o swej bezsilności i o tean, że wszy
stko rozgrywa się „w gótze“, poza nami i, w za
ciszu, w  którcin obradują „fachowcy*4, w parze z 
iOjgi .^zystkieim idzie iMstcrycjsn-y, a'tekoiisckwen- 
tn% stosunek s.połtczeństv/a do przedstawdcjęU 
siwa narodowego. Żaaamy od Sejmu zhyt wieje, 
nłe zcfając sobie nieraz sprawy z tego że jest on 
odzwfew: 'jedłen ieni i częstegfc braku uświadomie
nia politycznego w społeczeństwie, i braku kryty
cyzmu, idącego na lep demagogii najrozmaitszego 
rodzaju, i bierności, trwaiącfe w stanie nłezorga- 
.isizowania, nie dążącej do wywarcia wpływu na 
wypadki. A potom, gdy Sejm nie spełni przesad- 
n \rch nadzieji, przerastających jego siły. przez nas 
samych mu użyczone, W5;dajnmy ipośpiesizny, bcz- 
'Czględlny wyrok .potępiający, potępiając w  ten 
sposób przedewszystfdean samych siebie.

W sejmśc dochodzi- do- wyrazu przccrotny — 
a \yięc nie najwyższy - poztom społeczeństwa. 
vV'*łe sil cennych wisfcułeik tego iwzasłać musi 
pa,za. jego obrębem. W składzie sejmów po sobk 
rastę-ippiiących, w rozwaai . parhumentatyamu wy
raża się rozwój ogólnego uświadomienia ootitycz- 
nego i kultury,/ schodzący nieraz na fałszywe 
ścieżki, ale ramo wszystko nawracający ku 
wiaśdwcj drwlae. \

Sejm, tótóiyr yv dniu Sfeijaieiszyki, znajdzie syve_ 
go riaą.tęipcę, brd ciałem zJMor^kwera o dobrej woli, 
ale niedostatecznej orga-rfeacti i niewystairczają- 
cyołi koirrtpetemejach. Przewodzili wr nim potśtycy 
ze szkoły partamentu atłstrjackiego, a tłlim głośti- 
jących składał się przewalanie z posłów włościań- 
skicli. Posłowie yv wielu wypa-dkach me odipowle-

dzieli oczelciwamorr. wybobców' óbecnic więc, na 
drodze formalnego kontrastu na listach kandyda
ckich postawiono cały szereg inteligentów (w 
znaczeniu teteiisełlicjj z „patentami^, me tej rze
czywistej, twórczej, bez względu tia to jakie -jna 
szkodj'- i świadectwa), Pod wizględem zaw.odóp? 
reprezentowanych skład- sekmi zapewne się zarrie- 
ni, nieirtmiem siię jednak — sądzimy — zbytnio 
pod względem kwalifikacji. Najlepiej stosunkowo 
przeflstawteją się listy PSL. Wyzwolenia z no-, 
wern* o. ;!e o arenę -sejmową chodzi, n«zwrskam: 
ta.kieiui jak Bartol, Lypacewjez, Sudirtowski, PPS. 
również na listach PSŁ. Piasita jest cały szereg 
nowych nazwisk cennych, jak Wakar, Wiikoń- 
ski i inni.

Opinia niewątpliwie — po szeregu nowych do
świadczeń — dojdzie do przekonania, że do pra
cy’- politycznej w palliach i ciałach ustawodaw
czych wciągnąć trzeba w większej kości łudzi 

(Ciąg dalszy na str. 2)

I Ziemia Śląska I
■ C en tra la  S p rzed aży  Sztuczn. Naw ozńw  ■ 

Dr. P. C hrobok
Katowice, Szylera 21 t“l. tS-Ś->. O dd i.a ł W arszaw 
ski, M iodowa ., tel. 317-€5 a a r. teJegr. K atow ice.

aZł“i»ia", Wm-Łława .C hrobok*. 131’6
B H o zp o r z ą d z a  w l^ h sz e m i i b o c U w i i  c ta p -  
H cza n u  am onu , a zo tn ia h u  w apteanago  
H to m a sfn y i so li p o ta s o a e j  i sa p o rg b o -  
|  tp h atit.

tiwBWW^yH



KURJER LWOWSKI z •ponąed-zialk.u, dnia 6. listopada 1922. Nr. 251.

.twórczych, samodzielnych, o walorze rdeityl-lc© 
jpants^ym/ade narodowym i państwowym, bo ty t
ko w tym \vypadku myśleć można o rzeczywi
stym twórczym parlamentaryzmie i o prawdzi
wych rządach parlamentarnych. Zadaniem demo
kracji będzdo^-kofikć takiej selekcji i, wprzagmęcte 
bowych sit.

Związek społeczeństwa z seyrtem, jego fcon̂ - 
trola mad. panfejairai t  posłami nie śmie osrać rchw i- 
,ła datkonauffia wyborów, w przeciwnym razie bo
wiem arena . sejmowa s-tała-by potem pustych 
Partymych, a co Korsz a, osobistych harców. W 
Vvyl,v)rach dzledeiszych wałczymy o dewokr^ty
czną większość w seŚTMg Troską naszą w naj
bliższych dniach pa wyborach powiftmo być zor
ganizowanie ofeazai demokratycznego, oozyszeze- 
jt% i połączenie - stooimofcw ludowy-cii, wybór Ha- 
ezeiraka Państwa w myśl życzeń warstw naj
szerszych, które w Jozefie PMsudsJcani w te a  naj
większego. najbardziej ukochanego swego przed
stawienia.' a wreszcie twgardzowanfe życia zbtrt. 
i owego, pcntyczrjegio i partyjnego w sposób naj
bardziej potny j tw órczy Bo tytko twórczy' diueb 
wantoeni państwo, demokrację, uczyni politykę 

wybory,- jako jeden z jej aktów — areną 
Izawodimatwa najlepszych i iiairnocnre-jszycb 

charakterów' i. intelektów. W. J.

Na grozach „samostijnej* 
Ukrainy.

ł Nieco z historji autokefainej cerkwi ukraińskiei. — 
[Walka przeciw nlei ze strony żywej autokefal- 
nej prawosławnej cerkwi" i sowietów, — Emigra
cja galicyjska w szeregu moskiewskich tępieieli 

niezależnego ruchu cerkiewnego na Ukrainie.)

(Korespondencja własna.)

Pograuscze nad Zbruezem, w listopadzie- 
Po klęsce akcji Petlury w roku 1920 na Ukra

inie narodowy ruch ukraiński szukał oparcia w 
cakładach naukowych i eerjrwl W jaki spo#b  li
berał sig z wpływami ukraińskimi w szkolnictwie 
(system moskiewsko-sowiecki, wiemy już o tera. 
Równolegle jednak do- akcji topienia szkolnictwa 
idiralińsldaM szła uparta walka z samodzielnym; 
[ruchem ukraińskim na terenie cerkwi prawosław
nej po-dięta najpiew przez moskiewski kler prawo
sławny i wsparta następnie zarządzeniami władzy 
Sowieckiej.
jj. Akcję w kierunku wyodrębnienia cerkwi na 
Ukrainie,z pod wpfwwów moskiewskich zapocząt
kowaną na wstępie 1920 r., rozszerzył .ojciec 
Jean ‘, archirej Winnicki, podejmując stosowne u-

KineniRtagraf kronikarza.
—o—

Źe zacznę dzisiejszą kronika na nuitę żałobną 
'nieco — nie dziwcie się, wszaK to Zaduszki! Świę
to Umarłych inaczej nastroić nie może, zwłaszcza, 
k'dy się osobiście doroczną odbywa pielgrzymkę 
jpo cmentarzach miejskich, gdzie spoczywają pro- 
|c,hy tych, którży niedawno jeszcze żyli, czuli, dą- 
jżyli gorączkowo do zakreślonego przez życie celu, 
jsnuiąc plany dla pracy swojej na lata bliżej raie- 
^kreślanie biegiem czasu, a zlikwidowane twardym 
Wyrokiem przeznaczenia! W powodzi światła toną 
'ciche mogiły, nad któremi, gdy' umil kule gwar 
ludzki i szept modlitewny tłumów, przelewają
cych się smutnym korowodem po wąskich cmen
tarza ścieżkach, tajemnicze rozpoczynają ntysłe- 
Jrjirrfn ogołocone z liści żałobą smutne drzewa!

z  końcem 1921 r. Hasło „autokefałnej 
propagującej oddzielenie- się od w plis

siłowania 
cerkwi",
wów patriarchatu nu.ssktewskiego-.-i wprowadsMffśfe 
języka ukraińskiego znai-a-zip podatny grunt,; Wa|| 
szcza na Podolu i Kijowsaczyznic, gdzie rozminęła 
się żywa akcja w łi^nćlcieru-nku pod przewófePi 
prafeisorów kamienieckiego uniwer.sy.tetu, Wasil- 
konjrakiftg,-!.,, Oksinfai i „protojereja’-’ Si emskiego.

W styczniu 1-922 wystaie-cono na archireja 
, .a-utek eta Łntj ce-rkwi" na Podohi profesora Cfesłu- 
ka. W1 okręgach Chersonia, J-ekateryn-oSlawiai, 
Połtawy i Charkowa propaganda .ą.utakełailneji 
cerkwi" napotkała na silny opór kół rnoisfcfow- 
sfcieii które rozpoczęły wkrótce walkę przeciw 
aajsok,efjinęj cer taki również., na ziemiach Podola 
i iKBowszczyzny. W tym celu rn-oskalofitski Icter 
prawiosiławmy z im-cjatywy archi reja Pimiema od
niósł się za pośrednictwem władz sowieckich z 
Winnicy, Żytomierza i Kijowa do „sownarteomu" 
(rada komisarzy ludowych) w Charkowie z oskar
żeniem, że ro!x)fa „au-tcteefali st6w“ jest akcra Pe- 
tlurowców Oskarżenie to rozpatrywał ^sow-nar- 
kom‘‘ 20. lewietnia br.. na żądanie jednak Pio+row- 
jtkSego i iManuliiskięgo usunięto sprawę z porządku 
dteieranego, w tym czasie bowiem tarcie wśród 
kleru na Ukrainie bpr> na relkę sowietom- Cerkiew 
autokefalna rozwijała się tedy w dalszym ciągu. 
W międzyczasie jedtrak prącly moskiewskie na 
Ukrainie wzmagały sie -coraz bardziej, a po likwi
dacji ostatniego powstania doszły do rozstrzyga
jącego głosu. General Aleksandrów, dowódca spe- 
cUhfei armii antyspowstańezej, otworzy) chętnie

cow® 
k ta?

■uszy'na podszepty praw osław nego  'k ic iu  i a-k 
..'orzecid-'- pow stańcom  ? i spiMęgw-com ukrainskj| 
r% sze;tzy ł rów nież na M|tokcfeiiistXfw“ i ich s?’® 
fjMjA,<kv. Zarzucono im udziiaii. w akcji pow s 
f iz e l  poczem  więzksnia -na całym  obszarze Ulcrał 
obok pow stańców  i spiskow ców  pochłonęły tysir 
ce „asiłokefałistóv/“ . W .nme-m ,tylko wiezaetife 
Wtnrttekięm oprócz licznytE^ nauczydeli mfej.skić“ 
i p ro łeso iów  osadzono 17 -.popów ,,au-toAef.alstów‘

W tepicielskiej tci.To-cie sam-odzielnogo racHŁ 
ukratuskiiego nie moigło or-zy w ścte b ra k  
i naszych znajomych „Gałicjan". Toteż' obok 
miena i BrustiJd k rzą ta ł się ż y w o  w  akcji prześB 
dow czej i Sidorjak. -na którego  donosy zarzą-diz-^ 
w e w rześniu szereg  aresz tow ań  w śród  noitok«fe 
Estów w Kamieńcu, gdzie m iędzy innym i uwjęrfĘ 
mc rów nież archireja O ksiuka i iego so k re ta J^  
Pri-oho-dlke.

W ślad z a  rozbiciem  ruch t auiokefcin-ego aft 
w ił kler p raw osław ny  ma U krainie, zasilony 
pływ em  popów  z Rosji, szeroką ogłupiająca k-w, 
pagandę „żyw ej autokefainej p raw osław nej cehk”  
na- Ukrahife". Test to oczyw iście filia owej • 
cerkw i", organizow anej p-od' patronatem  sowietó 
w  Rosji. O kreślenie „autokefalna'* służy ty lko ®' 
tum anienia.

Ani „żyw a", ami „autokeiaiina", lecz jest 'k  
poprastu ‘m oskiew ska prawosławm a cerkiew  
kolorze sowdeckim, k tóra  rośnie na gruzach to f  
błttei „autokefalnei ce rkw i" na Ukrainie.

N. N-

Polska już nie jest ^państwem sezoncwem“.

Niechaj Wam ziemLa lekką będizie — Wy — 
coście znój żyda dźwigali, cicho i ofiarnie aż dó 

(iego kresu!

Spijcie snem lekkim i niezmąconym aż do 
chwili, kiedy odgłos walki wyborczej potężnym 
nakazem powoła Was... do lokalu wyborczego*, 
j»byśd-e di a dobra jednej partji, na pognębienie 
;.c!tr wiej, nte-nawiistnej, stanęli w karnym szeregu i 
-  jak głosi 150 odezw, wydanych przez 150utgru- 

fpowa;'] połi^cznycłi, ratawali ut§ t^edną P.oiskę,

„Franki Zfg-‘‘ zamieściła na naczalnem 
miejscu artykuł swego warszawskiego korespon
denta o Polsce. Artykuł zaczyna się tezą tak zna
mienną, nie od rzeczy będzie przytoczyć je 
wedle oryginału: „Man wird — pisze autor — das 
W ort vom „Saisonstaat Polen" allmahlig ve-rges- 
stn  mtissen. Polen besteht (rozstrzelonym dru
kiem). yi-etieScht werden sach irgend ej^maT-tń der 
Zukunft setne Gr^jz.en anderri aber nichts ist er- 
srchtlich, wa-s er. Yerschwiaden dieses - neuge- 
schaffenen ju-ngen Staates voraisberechnen liesse".

Tak dotychczas nie odważył się pisać .ani je
den Niemiec. Pierwsza część artykułu' poświęcona 
jest kwestjii narodowościowej i gospodarczej., dru
ga ma omawiać .stosunki polsko-niemieckie. Ton 
artykułu pierwszego jest niezwykle umiarkowany. 
Autor nie tai trudności, jakie ma do zwalczenia

na którą,- jak mówi każda ze 150-ci-u odezw, złą
czyło się 149 wrogich stronnictw, by ją zgubić!!...

Znamienny zwrot w opinii niemieckiej.

państwo polskie, jednakże z uznaniem podnosi-  ̂
Polska w niektórych gałęziach przemysłu, 
w przemyśle włókienniczym poczyniła nadiz^ 
c-zajne postępy. Część druga artykułu jeszcze Sf 
nie pojawiła.

„Frankfurter Ztg.“ jest organem wieikei pS^ 
południ owo-niemieckiej; stoi na grun-de dtemoki 
tycznym. Do charakterystyki psyc^arfogji atrtykJ 
o- Polsce wystarczy jeszcze zaznączyp, że k®1
(tai temu pojawił się niezmiernieUpiócffiebny 
t~ ‘ * sowieckiej, zupetase .'zdprżecasajs^iy f

Ja, jako kronikarz, z obowiązku i z głębokieigo 
przekonania i pietyzmu dla Zmarłych, w tym czy 
w owym wypadku — z czcią dla Was niezmien
ną zostanę! Nie zechcecie opuszczać zaświatów 
na odgłos walki wyborczej — cześć Wam i wie
czny odpoczynek! Zechcecie orzybyć na padół 
płaczu, nędzy, paskarstwa i rozpęitanei walki par
tyjnej — hołd składam i W ant należny i tym.... 
'którzy Was powołali!

Karawaniarze i grabarze, jafcgdyby rozumie
jąc doniosłość dhja 5. i 12- listopada br„ iakgdyiby 
nie chcąc, by ludziska zapełniaJi i rozszerzali 
cmentarne obszary przed wyborami... zastrajlko- 
wali!... Fabrykanci trumien oświadczyli;, że wyra
biać ich nie będą, jednern słowem: technicznie u- 
niemożliwili umieranie5 Ponieważ jednak wiem, 
że w dobie obecnej Łjrjc mnóstwo ddsperatów, 
którzy z dylematu Hamletowskiego „rbyć albo nie 
być" — mimo płac urzędniczych wypłacanych już 
w kilogramach bfnhnotów, wybraliby to drugie, 
zwróciłem się dó- grona osób, mających zamiar 
rychlej nieco pożłgoać się ze światem doczesnym, 
z propozycją założenia Tow. akcyjnego, zaproto
kołowanego pad godłem „Tania trumna'- Zrctef- 
niern towarzystwa miało być wypożyczanie trum
ny za minimalną, z góry uiszczaną opłatą tym, 
którzy najpóźniej na ośm dni przed swą śmiercią 
z-gł-osza siwoje nazwisko. ^

O trz y m a łe m  tysiące listów, lecz... ani jednego 
zgłoszenia na członka towarzystwa i,.,

kuł o
mu, co pisze „Beri. Ta-gebl.“'i Wynikałoby z, teSP 
że Niemcy mają już dość bojkotu i ebeą się. 
cnie zwrócić na wschód, gdzie przed nirra o-twd6'.. 
rają się wiellcie nadzieje. I. K.

-    — •

Okazało się, że ludzie, którym zda;'s sie> 1 
żyją, gdyż wiem niezbicie, że się tylko męczą * 
ci ludzie nawet, pisząc do mnie -podfereśJah, * 
bardzo- chętnie wkładkę złożą, ale... dla 
Każdy mi to przyrzeka, dodając, że z całą pewfl? 
ścią będzie na moan pogrzebie!

Zamiast więc łowąrzy-stwa, które „spaihto
panewce", mam (niechcący!) zapewniony taJJ
wspaniały pogreeb... ja, przy tłumnym udać1*
tych, którzy pragnęliby, aby strajk trumniarz^
karawaniarzy i grabarzy trwał w nicskończowds
co- — zdaniem ich — zmniejszy ilość •pot?rznbóV'-

' **

Przejdźmy jednak ck> nieco weselszego tert* 
tu — n-o i dia żyjących bardzo ważnego- Jcs^ . 
m-iaiDowicie „doniosły wynalazek" -— jak der,-U 
pasma z.dni os-tatnich. Mianowicie: p. E dw ard  Be^ 
wynalazł sposób osłaniający tajemnica 
iskrowe i telegraficzne, posyłane *cfrutem, -uc*2^ iji
»rź esy łajnie pisma telefonem. Mimo, że sza

nłcft'
daw’̂

rKT

autorytet pism te notatkę podających, nie 
oprzeć się zdziwieniu, jak mogły one nom 
szerszemu oigółpwi tę wiadomość — jatoo ' 
węgo, sko>ro wmaiazek ten istnieje w Poi-'-' ^
od lat czterech, a u,wnałazcą j e s t  sa«to  Mlnis ^

stwo poczt i telegrafów!! P. Edward BeSn 
źrrił się nieco z reklamą, chcąc pahnę (ńetwsz 
stwa odebrać Polsce! , ^

Gdy więc nikt nie staje w chromie 'Saktyc ^ 
go wynalazcy rzeczy tak doniosifcf "7 
stanąć! Tak Sz. panie Beten! Gdy pański ^  
lazek ipolega na tein, że irikt na tam nie może » ^  
łapać" prądu i odczytać depeszy 1 4nJ*0V,!ej
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polityki czeskiej.
Mffł. BENESZ GODZI SIE W  PODZIAŁ JAWO-

RZYNY.*
I Praga. (PAT.). Na wczoratszem pojedzeniu 
®°nrisii spraw zagranicznych Izby wygłosił nitn. 
•B&fiesz dłuższe expose. w którem omówi! astafcaśą 
'konferencję malej tnficnty i Polski, stosunki Cz?- 
:Ctosłowacji do Jugostowji. W sprawie Jaworzy
ny oświadczy! mi/mister m. i.: Po przeprowadzc- 

'®u głosowania w tonie toontós-jl dełirn.hac.yj2icj nad 
Todzrafeim Jaworzniiy, rząd cześko-slowacki za
strzegł się przeciwko takiemu postępowaniu. 
'̂Sfcotelc czego sprawę Jaworzyny powiewom)

• kntriisjj prawniczej, która ma orzec, czy kwestia 
ta została ?.rż dolinitywnie rozstrzygnięta. czv też 
M- Naszetn zdaniem — mów U Benesz — kwestia 
>a została ostatecznie rozstrzygnięta.
Ko n f e r e n c ja  g o s p o d a r c z a  n ie m ie c k o -

CZESKA.
Pi •aga. (APT.). CzaskcMuemieckre rokowania 

^Spodarcze w Dreźnie., rozpoczęte 30. paździor- 
n5ta, postępują pomyślnlie nap r$d . Niemcy repre- 
^<tuie dyr. min. Stójki ta mm er i tajny radca dr. 

,JW hwa.!d.
—— c o ------ i

^zed konferencja w Lozannie
a n g o r a  n ie  d o p u s z c z o n a  n a  k o n f e 

r e n c j e .
. Paryż. (PAT). „Temps1' donosi, że Anglia,, 
.; tachy i Francja poleciły swoim wysokim korni- 
^Pom w Konstantynopolu zawiadomić r«ąd An- 
H r ,  że zaproszenie' delegacji lute-ckiei na -konfe- 
if^cję obchodzi jedynie rzad w Konstantynopolu 
1 że trwają one przy terminie 13. listopada, jako 
n’U, w  którym odbyć się mają rokowania.

PORTA NIE CHCE WZIĄĆ UDZIAŁU 
W KONFERENCJI.

Konstantynopol. (PAT). 4/11. Wielki wezyr 
^ lad o m U  alianckiego wysokiego komisarza., że 

Konsta ntynopofitański nie wyśle delegatów 
■ L o zan n y .

SUŁTAN CZY REPUBLIKA?
 ̂ j  "K o n stan ty n o p o l. (PAT). Rada ministrów od1

1 <f'&-

a pod prze\v<>ćui®fil|em sułtana posiedzenie, za- 
‘̂ A w iając  się nad sytuacją, jak# wynfkła wobec 
>^tłłićłi nchwa! angorskiego zgromadzenia naro 
* H :o , obalających ustroi m onarcfetyczny w 
ę i^ ii Jak donoszą z Angory, specjalna komisja 

spraw religijnych zajmie się sprawą wyboru
Kalifa iako głowy wszystkich Mahome-

1%'W

;
,°'yej — o ile nie jest SStajemptczony w sposób 

'a.nia i odbierania tych depesj*— u nas-/ od
llję j•iterech, bardzo to sic trafiało i trafia często ,

%test w  stanic zrozum ieć treści nadający urzęd-
<uti Obierająca funkcjonariuszka, 
seT^t, gdyż... mimo osadarnra depeszy

iej wcale. Wynalazek prosty, n-ieskompliko-

a nawet sam 
nie do-

H ' ,Hi a zapewniający na całej linji okropną.. ta
nce!

P o w ie k  przez cały' życie uczy się! Mimo lał 
kótyj1’- Eh! Czy to zresztą zajmie Sz. Czytelni- 
t&lt),-ł  Dość, że parę dni temu dopiero dow iedzia- 
cj^ przypadkowo od jednego z moich przyjai- 
W ', '^  o ile zak łady naukowe mają swoich pa- 
%  Av Niebie, o ile mają icli cechy rzemicśhn-' 
W ' rrU)l'v'1? Juź o domach BożyCh, kościołach, 
Ś w ira c h , szpitalach, przytułkach itp — mają 

Patrona i urzędnicy państwowi, którzy 
!* *en Powinni uroczyście święcić i oddawać 
.tedy modlitwie i kontemplacji. - 

W ? * * ™  obecnie liczną reprezentacje praco- 
P ań stw ow ych  (ja należeć ibede do ritej!1), 

'iżinu za-żądaia od Min. wyznań religijnych, aby+ 11 w _całe.i Polsce uroczyście b.vl święcony 
^  . urzędnicze izęszc. Patronem ich odtąd bę- 

htrzędowo!)' — św. Łazarz... 
k fe  rkusze tej petycji którą delegacja wręczy p.
^ t r o w i  - ieżą u mnie w <5omi:. Kto uznaje te-

ażr«na, zechce podpis swój na petycji umie-
■ * - Leon Żypowski.

f11 ’<> Si

Złoty polski =  1690 Mk.
W arszawa. (PAT.). Rozporządzeniem min. 

śkarhtt z. 4. bm. zostały zmienione od etnim 6. btn. 
ceny emisyjne obligacji 8% państwowej pożyczki 
złotej z r. 1923, a mianowicie za podstawę obli

czenia przyjęto cenę złotego polskiego wartości 
160(1 mk., co wynosi za obligację wartości 10.&0P
tnk. i 10 zl. poi. 256.000 mk.. a za obMącjc w arto
ści 5(1000 mli. i 50 zi. poi. [30.000 mk.

JAK NALEŻY GŁOSOWAĆ?
Głosowanie odbywa się w lokalu komisji ob

wodowej (adresy ogłoszono).
Glosowanie rozpoczyna się o godz. 9 rano i 

trwa bez przerwy do godz. 9 wfeczór. Po godz. 9 
mogą glosować tvlko ci wyborcy, którzy prze 1- 
tO'i! wesz I. do lokalu.

Glosować w olno tylko osobiście
Glosuje sic kartkjmi. Kartka musi być koloru 

białego. Kartki kolorowe są nieważne.
Nic więcej nie może być «a karcie oprócz nu

meru listy.
Numer -może być pisany lub drukowany, wy

rażony słowami lub cyfrą. W razi jednak, jeżeli na 
karcie jest jeszcze jakikolwiek inny Mapte, kartka 
jest nieważna.

Glosowanie odbywa się tak: Wyborca czy
wyborczym wchodzi. do lokalu wyborczego zbli
ża się do stoln, przy którym zasiada komisja wy
borcza i wymienia swe imię i nazwisko. Proto
kolant sprawdza, czy to imię i nazwisko jest w  
spisie wyborców, jeżeli tak, to wyborca otrzymu- 
,je ad .komisji ostemplowaną kopertę. Po otrzyma
niu ostemp!mvajiej koperty wyborca wkłada w 
nią kartkę z numerem i wręcza (nic zaklejając) 
prze wiodmicz ące mu k orniisji.

Przewodniczący, nie zaglądając cło koperty 
wrzuca ją do urny wyborczej. Komisja zapisuje, 
że wyborca głos oddał.

, Kartkę wkłada się do koperty tylko jedną.
Przed oddaniem głosu każdy członek komisji 

:i każdy mąż zaufania może zaządać sprawdizenG 
tożsamości wyborcy. Wobec te.go wyborca powi
nien mieć przy sobie dowody osobiste .stwierdza
jące jego tożsamość. Jeżeli wyborca takich dowo- 
■lóyr n:'c .przedstawi to musi się powołać na świa
dectwo dwikh ś\pa<ikó,w, znanych osobiście jed
nemu z członków komisji.

NIEMA GENERAŁ-GUBERNATORA DLA MA
ŁOPOLSKI WSCHODNIEJ.

P ‘arszaw’a. (PAT.). W sobotnim numerze 
warszawskiego ..Kurjera Poirannego” .itkażała sic 
wiadomość, jakoby gen. Stanisław Haller został 
mianowany generalnym gubernatorem Małopolski 
wschodniej. Jesteśmy upoważwcńi do stwierdze
nia, żc wdadomość ta nie odpowiada prawdzie.

STANOWISKO P. O. W.
Polska Organizacja Wolności, skupiająca b. 

członków- P. O- W. iwyda;(a odez\v^ w której 
przypominając kampanję N<D. z Naczelnfeiem Pań- 
stwp i armią nawołuje-.

„Otwartą wutlkę z Państwem Pokskiem pro
wadza dzisiaj: Chrześcijańska Jedność Na>rodow--a, 
(8) i Komuniści (5). Ani jednego głosu Avragom 
ludu i Państwa Polskiego!

Oddajcie swe glosy na wsi na „Wyzwolenie*' 
(3), w miastach na P. P. S. (2) i tych rówiueż, 
które biorąc udział w wrHce z zaborcami i -rodzi
mą reakcją muszą być uważane za c-zyrułfc budu
jący Polskę Nową (P. S. L. „Pia-st“. N. P. R- (7), 
U. N. P. J 10). Polska Organizacja Wolności nie jest 
stronnictwem, ani partią lKilityczną —a służy 
ty Sao pa-ństw'u i społeczeństwu. Obowiązkiem iej 
łćdnak dloywateiskim jest ws-kazać swym człon
kom i synrpatykom drogi; postępowania, w chwjji 
gdy rozstrzyga się sprawa charakteru, a może i 
losów Państwa Polskiego11.

KANDYDATURY ÓSEMKI.
ćjt,Naprzód11 stwi^rcteaC że na Ustach „Chjerty11 

figurują takie nazwiska: Księżniczka Puzyniairka, 
5 hrabiów, kilkmuistu oh tarn ików , kilkunastu 
łStfjjtą&tóeó ioh; 'Koriąnty, .węgłowy

i

r.a Góny-ni Sl.ąsku, Wierzbicki, prezes Centralne
go Związku przen.ysłu, -handlu, górnictwa i hnan- 
sów tak zw. „Lewiatana", różni fabrykanci, twór
cy drożyzny, bankier Szarsld-Eaiittuch, popleczni
cy icii: p. Gtabiński, -obrońca łaunieniczników i 
polstcich i żydowskich fabryk tytoniowych, p. Mi
chalski, b. minister skarbu, autor projektu skaso
wania ośmiogodzinnego dnia pracy, wreszcie 
przedsiębiorcy pogrzebowi. Bolesław Koskowski, 
W ładysław Rabski z „Kurjera W arszawskiego1, 
Rabski osławiony kalumniato-r Małopolski, którego 
atoli oszczerstwa są niczcm wobec ohydnych 
oóełg, jakie rzucił ub. r. w „Gazecie W'arsza.M- 
skaej“ -niejaki Zamorski, również kandydat „ósem
ki1' — na płił^! lwowskich strzelców', obelg, prze- 
drakowa-nycS przeiz hajdamackie i Jjofszewtliidc 
pisma.

Wśród tych nazwisk ro-zsiane są z rzadka 
kandydatury baranków, idących na żer rekinów 
kapitału tuk dekoracji, jak-sacny gen. Haller.
Na horyzoncie wyborczym.

OSTATNIE STRZAŁY.
W  przeddzień wyborów jeszcze raz rzucono 

na szalę wypadków strzały pąpiero.we.
„Ósemka11 walczy zestawjeniami cen, których 

najlepiej mogli im dostarczyć pp. nń-nistrowie fi
nansów, towarzysze partyjni ND. Englichy, Hacie, 
Kairpińscy, no i najświeższy apostoł „811 p. Mi
chalski. .Oni mogliby coś szerzej napisać o spadku 
ma:rki, zwłaszcza p. Grabski, twórca wiekopomnej 
relacji marki do korony.

Oprócz tego pojawiły ste afisze nawołujące 
by na wzór Włoch wybrać jakiegoś miejscowego 
Mu.ssolinićgo Łaciny sojusznik, niema co mówić.

Agitacji „p-iątki11 'komunistycznej r.ie -wAiać. 
pono policja przykróciła ją. coibyłoby nbołe-wanną 
jochte- I tak Polak żaden na fcolszewików nie 
glosowałby.

Świecą się afisze „mieszczańskie11 i .kobie
ce11, najnieporrzebriej odciągające uwagę ludti od 
właściwej walki — walki reakcji obszarnicz.o-eu- 
dekowei i obskuranckiei z d-emakratyczną listą, 
i>.ką jest lista nr. 2. Lista. ...niezaileżuych socjali- 
stów“, lista Drlfyierowych nd!a-tu.<5w wypuściła 
afisze tylko — żargonem. Gdv już mowa o ghccic 
nas/cm. to i tam walka w-e zacięta. Są i tani fety 
jakichś „poalej-sjonów11, czy „cej rei-sónów '1. 
złożone z nic nie mówiących nazwisk, »p. ,,j-c- 
dyruka11.

Pojedynek idzie między sjonistyczną 17 n biwt- 
dowcami (socjalistami). Sjojiraci ;woła>ją do lsoiu 
z ustawą o święceniu niedzieli i ustawą prz<jŁ'>w 
liichwiet -hundowcy zaś sjonistów ał?va<g1a krótko 
jako ..partię pijaweK, wyzyskiwaczy i walu- 
cGrzy11.

TAJNA ORGANIZACJA WOJSKOWO-POLI
TYCZNA.

Senzacyjne niezw''klc rewelacje podaje „Ku- 
rjer Poranny11. Obóz t-hjeny świadomy, że nie 
odniesie zwycięstwa* swojej „ósenrki11, że w żad
nym razie większości w Sgume nie uzyska, zor- 
ga-nizow-ał w ćkurfze konssiincytRei na wzór fą. 
szystowski bojówki, aby' pu'dx>wać szczęścia w 
wojn-ie ciotnow^ei z hronią w ręjcu. Organizacje 
wojskow'0-poiityc/ne Cl.ieny przybrały- nazwę 
..Wolnego Strzelca Rzeczypospolitej Polskie.i11, a 
więc pcdśzyły się w  ten sposób -pod nazwę istnie
jące.; legalnie ópgaraza-cji wojskou o-wycltowaw- 
czej „Związku Strzeleckiego11- Zagaidką jest, ską* 
„Wolny Strzelec11 zdobył broń i anuuricię, tótto 
posiada w znacz-nei otbtfitciści. Bretó i aitrwiicją n*4 
chotórSy z I^/łtańsfcjegoę j^Mwewai t przy- ,

aby, w K usi^e |



4i KU&ffiR L I W S K I  z potfiódżi&lkiu, dnia 6. ks. opada 1922. Nr. 251.t
*w Poznańsfciem, zachodzi 'pytanie, 
iszmuglowane z Niemiec.

czy nie byty

PIERWSZE ZWYCIĘSTWO LWOWSKICH 
FASZYSTÓW.

„Ga-zeta Lwówska“ pisze: Na haikome dotaaiu 
[Związku kobiet na pi. Akademickim zawżessŁocio
' o g r o m n e  p j^ tn o  z  w y s z y t y m  n a w isa m : „ L w ó w .

broniony przez kobiety stad ia  kotiieŁct łistę ,bez
partyjną ar. 24"‘. Lec® rBemiee p. Schnmpł — jak 
z damą przyzna! — weźwał boiówfcę endecką, 
która w biały dzień wdarta się «fc> cudzego 
Kfieszkania i zarekwirowała 5 m. płótaa v ,m  z 
udpfsem. Oczywiście 5 m. płótna jest zdobyczą 
cenną.

?ow 'sty rozstrzeliwują dyplomatów.
Gdańsk. (PA ł), „Danz. Ztg.“ ctoaeci /, Mo- szpiegostwa. Wyi®k wykonano na 6 osobach,

skwy, że na członkach poselstwa toiewsfcteg® wy-1 dwie d< istanowretto wymienić na kommistów,
komamo wyrok śmierci za rz^oome udiarwiaaiiB i wjęzkmych w Łotwie.

„czarnych koszulek6f
Mussołini nałożył zagranicznjm po *łom włosk m kaganiec m ilez^na.
NASZ ZNAJOMY CZŁONKIEM RZĄDU 

MUSSOl JM TOO .
Sakrę tarzam stanu dla spraw zajgr. w rządzi© 

Mus.sohnie.go został członek katolickiej partji lu
dowej, poseł Vasalk>, ktćny brał udział w wy- 
c.taczce dziennikarskiej włoskiej do Polski i paro
krotnie w czasie .jej pobytu we Lwowie zabieraj 
jgtos. Peset Hrasali|, człowiek niezupełnie niemło
dy, czynił. w ażenie jednostki zdecydowanej gj 
szybko orientującej się w sytuacji, o tyipte zmez- 

'rtio batrdlzjej zbliżonym dto demokratycznego dzien
nikarza i polityka, niż eto tzw. „zarodowego’’ dy
plomaty.

W rządzie Muissolirutego bezwizgilędną prze
wagę i najważniejsze teki mają w swoim ręko fa
szyści i zbliżeni do ndch nacjonaliści, dła okrasy 
dobrano paru klerykail ów, du^knatów  i libe
rałów.

DYPLOMACI ZATlR. OTRZYMALI ROZKAZ 
MILCZENIA.

Rzym. (PAT). Prezydent ministrów Mitussolini 
(Skierował do przedstawicieli włoskich za granicą 
Wteeeni*', aby się powstrzymali od wszelkich pu
blicznych oświadczeń bez specjalnego upoważnie
nia ze struny gabinet*

MUSSOlINi INTERESUJE SIĘ WARSZAWA- 
Rzym. (PAT). Prez. Mussolini pwyjął na po- 

Guehainie włoskiego min. pcłr.om. w Warszawie 
Tomassimitego, przyczem prosił go, aby udał się 
on do W arszawy na swój posterunek możliwie 
jak najprędzej, pani tno, że mhiLster Tomassini ba
wi obecnie we Włoszech na zwykłym urlotpie 
miesięcznym. Tomassini udaje się w powrotną 
drogę do W arszawy już 7. bni.

MUSSOŁIN^ ZAKŁADA DZIENNIK 
W AMERYCE.

Rzyrt). (PAT). 4/11. Mussolini odbył wczoraj 
konferencję z włoskim dziennikarzem Barraitnim w 
sprawie założenia wielkiego pisma włoskiego 
w Ameryce. >

SOCJALIŚCI CZEKAJĄ NA UPADEK 
FASZYZMU .

Chiasso: (A W). Kierownicy stronnictwa so
cjalistycznego, wydali manifest, w którym udziela
ją robotnlkorri rady, aby zachowali zupełny spo
kój. Partja socjalistyczna jest przekonana, że fa
szyści podniosą Ogrcrmue wydatki na armję i 
f lo tę . Socjaliści nię  ̂ tracą nadzieli, że d o  bankru
ctwie faszyzmu! zaświta nowa jutrzenka socja
lizmu. ,

O s t a b i l i z a c j ę  m a r k i  n ie m ie c k ie j .
CIEŻKIE CHW ILE NIEMIEC,

Berlin. (AW). Min. skarbu Hermes wręczył 
[komisji gwarancyjnej zamiast pozytywnego pro- 
Ijektu, memarjał w sprawcach bieżących, który nie 
jPfffzyniósł nic nowego. W kołach rządowych :pa- 
rouje pesymizm. Nadzieja uzyskania pożyczki za- 
gruruLcznej w złocie rozwiała ssę.

Ciężkie położenie Niemiec zaczyna znaidewać 
jswój wyraz w sytuacji wewnętrznej. Coraz 
bardziej prawd&podbbną staje się zmiana rządu. 
'Zaś narady komisji reraracyinej w  Ber%iie, które 
.miaiły znaleźć punkt wyjścia w sytuacja, pomna
żają tylko wewnętrzne trudności. Na wczorajszej 
.gieŁcfeie ooiszło do katastrofalnej hausy. tale, że do
lary płacono 6.650, korony czeskie 200 
: Beriińscy sprawozdawcy pism paryskich za-
jipairują sie pesymistycznie na rokowania berbń- 
dde. „Intransi«eatit“ oświadcza, że propozycje 

'rządh niemieckiego są zupełnie niedostateczne. Ma 
się wrażenie, że rząd niemiecki nie decvdtaje się 
samoistnie, lecz uwzględnia interesy rozmaitych 
grup prywatnych.

AMERYKA A SPRAWA DŁUGÓW MIĘDZY
SOJUSZNICZYCH.

^Paryż. (PAT). „Petit Parisień* donosi z W a
szyngtonu, że prez. Harding zawiadomił amba
sadora francuskiego russe randa, że rząd At. Zjed- 
■roczonych wziąłby udział w konferencji bruksel-

będą się mogły zwrócić do Stanów Zjednoczo
nych o ulgi co ao spłaty długów.

ROKOWANIA GOSPODARCZE NIEM.- 
LITEWSKIE.

Berlin. (PIAT.). Przybyła tu cHegacja łih wska 
na mern i ecko - fi te w skie rokowania gospodarcze

pod przewodnictwem posła litewskiego w Rzyniro 
suraulisa. Rokowania rozpoczną się w poniedziałek

ROZWIJANIE UKŁADU W RA PALLO.hr
Berlin, CFAT) Ś£©f tutejszej sowieckiej repre

zentacji iifaiidJcbcej Stionaoni&ow pow róał z Me* 
skwy i  odbył -Miaższą £©i}f e*ene ję z Krassinem. Wi 
związku z tego przybyciem oczekują przyspieszy 
nia rokowań z fięajssjsfcwiłi, resj^ękkni i zagra*- 
czirm i w sprawie shm trków handtewych z su 
wietami. Rolkowania o rozszerzenie traktatu niŁ- 
miecko-sowiedkMgo w Raipalło na Ukrainę i inc* 
rcjurwliki sowieckie, są na ukończeniu,

PO DYMISJI MIN. LERCHENFELPA.
Berlin. (PAT). 4 /ll. Według doniesień pra*-' 

tutejszej z MoHachjum, bawarska par+ja }ud3&1.
\/ysunęla b. min. oświaty KteLhmga jako kandyó6; 
te na' prezydenta ministrów.

KŁAJPEDA NIE CHCE SŁYSZEĆ O TARYB 
SKIE.I LIT WIE.

Paryż. (P AT). Na posiedzeniu kom-isji ah 
hasądorów dla spraw Kłajpedy 3. bm. wyshich2H 
zostati delegaci ludności obszaru Kłajpedy. Dd'6* 
gaci żądali utworzenia wolnego obszaru k^fajp-ł 
pod protektoratem Jednego z wielkich mocarsxv 
aby Kłajpeda mogła nawiązać korzystne sBbstM 
eWetiOTrriczne z Polską i Litwą. Delegaci stanów 
czo wystąpili przeciw inkorporacji .Kłajpedy ^  
Iatewy. 4. bm. przystąpi komisja do w ysłuch |B  
opinii delegacji łiteu/skjc,. Delegacja polska przd1 
stawi po Mci punkt u kfcenia na sprawę Kłajped 
prawdoipodobme na początku p^yszłęgo tygodni' 

 oo------

WAŁKA WYBORCZA W ANGLJI.
Londyn (PaT.). Komitet generalny 

wych kbara-tów po&tąńpwil odnzuetk. 
ws.pó5pracę z konserwatystami Nkaawiśli htbe^f 
li i liberab narodowi postanowili postępować 
wyborach wspólnie.

Do „Timesów’’ rfonoszą z Cardaffu, że 
gaci górników południowej Walji 'postanowBi od” 
nąć wydane już rozkazy rozpoczęcia strajku.

Wedite-dotychczasowych vy>nakeerr 
Jo rad gmiawyoh' Angifi i Wadji, partja
zyifciia użrek.szość w 4 gminach, w 11 zaś nte y  
trzyma-te ani jednego mandatu.

De Vałera wezwai wr^Łoircaw, Ły rtie — 
udziału w wyborach w 6 hrabstwach póbi«*iy®" 
i wschodnich, gdyż daiły-eyrean rsie ■sanktesno^ 
tam wyhorów zarządteonych przez wtr dze a&&er 
skae.

„DrJiy ̂ Ne ws“ donosi, że narodowi 
postanowli ^wystawić ocl 15—20 kamfedatów ^  f  
kręgach, z których dotychczas Wjbier-ano 
watystów.

S p is s k n w c y  u h rn iA r> c y  pr^zsd
Fedak i 12 „h2rojów “.

JEDENASTY DZIE]<5 ROZPRAWY.
W postępowaniu dowedowem dzień wczo

rajszy zaliczyć można bezsprzeczaue do najwaiż- 
naeiszych, ze względu na zeznania, zlozone przez 
podkomisarza śledczego policji państwowej Wła
dysława Marjana Gacha, którego po aresztowaniu 
Fedaka i Sztyka przyózjeiono do przesłuchiwania 
aresztowanych w sprawie atentatu.

Osk. Franciszek Józef Sztyk, jak już wiado
mo, wyśpiewał w śledztwie bardzo dużo niietylko 
o rodi FedaKa w atentacie, ale także o tajnych cr-t 
.ganiizacjach, o ich działalności i zamiarach, podał 
też szereg nazwisk osób w konspiracyjnej akcji 
ukraińskiej działających. W sądzie odwoływał „na 
raty", -na rozprawie nietylkn odwołał, ale zarzu
cił praw łdzacemu śledztwo, ż.e wszystkie niemal

sfciej w sprawie odszkodowań nietylko w charak- szczegóły, prócz niektórj^ch drobniejszych, poddń-
terze obserwatora, ale pod warunkiem, że kwestia 
ikugóry mlęikysoiuszniczych nie będzie poruszana. 
Według dalszych doniesień, prez. Harding miał 
oświadczyć, że gdy w Europie zapanuje zupełny 
,porządek, dopiero wtedy państwa sprzvm;anziot«:

wał mu, on zaś, tj. Sztyk, wszystko potwierdzał 
bez za'Sitrzeżeń, a czynił to dlatego, aby śledztwm 
przedłużyć i odsunąć przez to grozę sądu dioraź- 
nbgo, Inni oska-żeni również wypierali się swoich 
zeznań, złożonych w pobcii. twierdząc, że podda

wano im, podobnie jak Sztykowi, a nawet 
szano zeznania. I

U*ZEZNANIA FODK^M. GACłlA.
Świadek przesłuchiwał pierwszego SziY^, 

podstaiwie. dostarczonego rn-u materiawn. v  
go podczas re‘wizji i na pn|dstawie złożoal^^jy 
preedtem przez Fedaika zeznań. Ppotestujo 
dek przeciw temu, o czem dowiedział się z 
ników, a co twierdzifi niektórzy o.skamżśaal i V ;  
ktoś z przesłuchiwanych imał lakielcożwtek

ttrzę^-Ed*■plrwmści co do tego, że świadek jest 
policji. Areszta mów sprowadzano pod su‘r"0̂ S ' 
idkalu policyjnego, gdzie byli i policjanci i
cfowcy i każdy musiał wieelzieć, że ma do teLe-rt1

nfe znia z uTzędniiłdem śledczym, 
ukraińskim, jak twierdzono.

SztYka pi-zes?.uch.iwał świadek ściśle 
instrukcji policyjnej i w myśi specjału^ 
udiziekmej przez' szeia śledczego w Ws
abi- śledztwo w sprawie atentatu prz 
z taktem i godnością, afcy potem nie posvib*»'
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* .jakiejkolwiek strony, że policja polska nic po tra
fi; stanąć rra wysokośclftwego zadania. Zastrzega 
^  ś-wsadek przeciw insynuacjom, poJr-oszonym 
brzeciwk-o n ie tji z powodu prawadzeniift śledztwa, 

Przystępując do jfrzesłuclia-nia Szty!l:a, przed
stawił r»u świadek przedew-szysticLeirii zaznania 
hedaka, pokazał mu jxx{pis Fedafca na pratonsofte 
 ̂ dal nri ton protokół do ogiąanaęcia. Sztytk odpo- 
''‘fedzial:

„jak wże Steiko zasypaw, to ja ne maju 
szczo ukrywały".

Na pytania oid$>owfaćU£ł Sztyk dobrowoln-ie i 
^kszernśe. Każdy punkt zaraz notowano w7 proto
kole i odczytywano, a łam, gdzie Sztyk uwaiat, 
Ze oddano jego myśli nienależycie, czyniono po
prawki i ztą-d pochodzą korektory w  protokole, 
^otem odczytywano- każdą stronicę; a Sztyk pod
mywał-

Materjały, które Sztyk ftodał, posłużyły do 
rtaiszego śledztwa i spowodowały dalsze areszto
wania. Nazwiska podawał Sztyk z własnej kiicja- 
Twy, co do niektórych nazwisk, znanych już 
w pókow i zkądmąd. Sztyk dawał wyjaśnienia i 
Wormacje. Podał Sztyk także dokładnie, jakich 
^udoirimów używali koledzy jego w pracy -kón- 
^ 'icy jn e j.

W trakcie przesłuchania, gdy świadek pytał 
**tv>ka o magazynach btoui, -odezwał się Sztyk: 

łJiicz.Pgo ukrywać nie hedo, ale nie ruszajcie 
mego oica“,

ę° zrozumiał świadek, ażeby ojca Sztyka, który 
Fez długie lata pełnił nienagannie służbę ajenta 
^Jicyjnego we Krowie, nic po-zbarófać na sta- 
f ć  posady w policji.

świadek traktowa’ Sztyka bardzo uprzejmie, 
^fstował go w czasie przesłuchania papie rasami. 
^b-'k palił, ale prosił świadka:, .aby koledzy jego 
^  a«nesztach nie dowiedzieli siei o tem, że on przyj
cie papierosy, a także, aby się nie dowiedzieli, 

długo zeznaje. Również podczas zeznań 
■y^ńedziaif Sztyk do świadka z pe-wnem rozrzew
n ie n i :  ,.Ja mam matkę Polkę i sńastre Po3kę“ . 
jptyk składał zeznania częściowo po polsku, czę- 
'^9P'o po rusku. Świadek jednak zwrócił mu u- 

aby raczej zeznawał w  języku niskim, <Jła- 
n> aby ktoś potem nie mógł zarzucić, że poid 

K^odPm językowym używa się presji. Sztyk 
* * r e łiiwąpy był od rana do wieczora z przer- 

dbiad i na palenie papierosów. Wieczorem 
■ pnda1 połicii wezwała sędziego śledcziego. 
|T*Wtrył sędzia Angielski w towarzystwie proto3rou 

' * i w  tym samy7pi pokoju, gdzie S z y k  zez-na- 
.^ n rz e z  cały drreń. zapytał go, czy7 przy swoich 

pach zostaje. Sztyk potwierdził, c o . uwdcio- 
no w osobnym protokote 

fJa-lei stwierdza świadek, że do wszystkich 
kołegów Sztyka, przez niego przesłodiiwa- 

losow ał te sama metodę, co- przy Sz(y7ku. 
c . Rdzenie osk. Hołubowicza. że zeznania obcią- 
&b̂ "e Wnych, składał przed świadkiem z obawy 

biciem, nazywa świadek stanowczo wy- 
6̂rr> wszakże ten sam'Tłołubowicz zeznał, że 

"tan częstował go papierosami i traktował 
C * m i „pgjie toswaryszu11, jakżeż więc mógłby 
^  Grozić (biciem. Że świadek nie zmuszał nikogo 
>> ^-zpań. najlepiej świadczy fakt odmowy ze- 

, ujy nr z y  osk. Tofama. co spisano w o-sobrrw 
Również osk. Matczak odmówił ze- 

a ticzynił to 1 nawet w sposób niekulturalny. 
Ĉ c  świadkowi słowa:
MN>w nas ztuczyła, krow nas rozłuczyt". 

tę. ^wiaefek jednak nie zrobił z tego prowokaicyj- 
^-stagłowiska żadnego użytku. Miał to ciągłe 

tę^Sdtdzłe, że .każdy7 zły krok ze strony7 .połicii 
śledztwa może być sądzony rtietylko 

przełożonych, ale taikże przez sfery zagra-

które
poszczególnych

,____ świadka kolegów7 v eda-
^ ‘^^dyka następowały kolejno aresztowania-.

raego 1 ietebu. Wywlekano kwestie parokrotnie już 
przedtem roztrząsane i wyjaśnione, zadawano 
podchwytliwe i doki ezliwe pytania.

Świadek ipo przebyto] chorobie, nono -wido
cznego ostaibiejTk i adtenerwowania, zresztą zaip ?J- 
rie w fedsSck okoli cfcjośdacłi zrozumiałego; dawał 
cięte (.dpowioaz' i bronił (Azłetme lionor-u rerzę-cku- 
fca. potekfego przed atakami obrony, z wiedkiem 
obuizenfem t diparł insynuację co do i>a>wokal»r- 
stwą.

Taicże osk. Fetłak stara* ®ię dfargieim* pydasna- 
mi ewnówić w świadka, że podczai przesJuchiwr,- 
rró go w sądzie, podddawat mu świadek wiele 
rzeczy, które poteim: imnescsczał w  pirtrtoSrole.
Świadek skmowczo odpierał te  zarzrp,7. prrzy- 
czom stwierdź* że zadawał FecfekoA^ć pytania, 
«n na rrie odpo‘v7'iadajł, n-oiowano te odpowiedzi w  
protokiote, który Fedak poltfersywai.

Poniey-aż •eszcze mrti oskarbeuś chciofi zada
wać świiadkoud -pytauta, a była już godzina 3-da, 
przewodmezący m zerwał rozprawę do ponte- 
ctewałku o godz. 10 rano.

H r f ^ v:of,1ie ^  świadek na p-rot-pko^7, 
zc podstawie zeznań poszczeg

^  ^ N'!.c'’,1ta'''any7ch przez

11 a Podstaw ie i-ch zeznań
^.vs,r7e' 7>-"' trzy godzipu ława obrońców zasy- 
'k k  ‘j św7iadka nytaniaimi. Wobec tak stamow- 

7-eznań świadka, stwierdzaiacycb. że ?lztyk 
• wid9 '"  w;?zyc,^<cb, a dopiero potem pod-presja 

y  ^lwoływia-l. obrońcy starali się każdy 
*% *£' każda drobnostkę uwzyskać pa -korzyść 
c %Wri"'rc'1 • k) o z n a w a -ł o się wrażenia, że chodlzi 
S  {  ̂ wadzenie świadka do ostatecznego znuże- 

ycznego i wydobycia w tef) sposób póżąda-

Kalendar-zyk Ss;storyczny.
CO SIĘ STAŁO W  DNIU 5 L iS T O P A lA ?

W r. 1 1 9 4  u ro d z ił się- flins Lacfcs słyn  ,v po
eta i m e is te rr in g e r  n iem ieck i. —  W  r. 1 3 7 0  um iera 
K azim ierz W e ł l t i . '—  W  r. 1 5 0 0  K olum b p iv a ra  
rio H iszpan ii w  k a jd an a ch . —  W r. 1 6 6 8  Sejm 
Ko lo k a c y j n y  w W a rs z a w ę . —  W r. 1 7 5 7  klęskn 
F ,-ancujóv/ pod K ossbacli. —  W  r. 1 8 0 8  zostaje 
w B erłitre  p o d p isa n a  konw en ja  p a ń s tv  sp rzy m ie 
rzonych p rzeciw  B o n ap artem u . —  W r 1 8 7 /  F ra r -  
■:!a zaw7iera now y t ia lu a t  z W. B ry tan ią . —  W r. 
1892 B ir y z e d ł  na św ia t s rynny  francusk i kom pozy- 
ror F. H vć

E? ł ( "t" \ l  tu Ci tkf-O t łl U (Tt fach o w ca  de-ótylatora ptiszti- 
k l i ł J f i S U W a l l B i j  J  [ t u j e  fab ry k a  w ódek  i likierów  
w Wiln e. P iśm ienne oferty z referencjam i o raz  życiory
sem nadsy łać Wilno, ul. P iłsudskiego Nr. i. m. 3 p. janow .
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Niedziela o 3 pop. „Kościuszko pod R acław icam i" — 
wieczór „D zeie J ó z e f a - i .

Poniedziałek »C-powieści Ifo ffm anat.
W torek , Żydówka" — gość. w ystęp SI. Gruszczyń

skiego.
Śr da „Dzieje Józefa",

i ic j .  .ojeiua-!" T e a i* r«  ł e w o i e i ,
Niedziela, poniedziałek, w torek i środa „R ajadera".

Sb»»v  ̂ i
Niedziel* i poniedziałek „Kto zostań a posłem ?“ 

torek „Księga lli.iba“.
Środa „Kto zostanie p osłem ?"
t i e a t , -  ark'.»>*t. WU I«  O ssolińskich 10. Od so.boty 

4 bcn. W ystępy now ozang  żow anych a n y s ió w  p ; . Z 
O rlao, Asta Sańska, i'.-Baj n S k c tsch  j.,pońsk i S ng-Fa 
,W  palarni O pium -. F a rsa  „Ł aw eczka m iło śc i'. Ope- 

k-a z m u zy : i W ih lc ia  „In-.etidant tea tru  JK. M o ś .i“. 
Po zątek o 6 w iecz. — W , on d ialki i p iątki dla pp 
urzędników  za leg h y m sc ją  5Ó*/0 zniżki.

A g e n c i  .i H a n c .  T » » .  H k z .  W poniedziałek 
6. 1 stopada br I r o n u w s k a  Ja*. *ug ,  sławne pnrua- 
donna opery w Maurycię. Mftłu już ilość ii letów  uo n a 
bycia w składzie nut B. Poionieckiego. 2683

W e  L w o w i e ,
— Na-d mogiłą Konopnłddej odbyła się w 

dzień Wiszys-tkich Święlycii, starajuean Komitetu 
bsłdiowy pomnika KoiMptódffliei, piękna uroczy- 
arość, łącząca w sobie wspomuieiite rocznicy sko
nu poełfci (10. paidKiermika; z ogólnym kultom dłi 
zmarłych. Nad gnobem, okrytym bielą clir5'zan,te- 
ruów, przemówiła 'mireniem Komitotu p. Tomicka, 
prz:7pori<inając zebranej tłumnie publiczności, prze
ważnie nTtadzieży, loisobłtwe znaczenie pootyckiej 
dzTrala-lrtości Konofpmckioi: jej rtłczrrti*x>iią dążność 
ku świaTlu, ku w yzM ^enit, ku Pok.ce rnepodle- 
głei — i to pragnienie osobiste, by wówczas ieden 
choć ton jej lutni był słyszalny i w pamięć: cIło
wany. I oto „Rarań stała się hymnem narodlowym, 
choć tak często,’ mestety, do celów partyjnych 
radużywamiym.., Wezrwaittirm dlo pielęgnowauła 
wiecznie żywotnych ideałów Konopniickiej, zakoń- 
esyła mówczyim swe gorące przemówienie. Bar
dzo odSfptoiyał: chór tnazeuite setBteecrjuia

żeńsktego pod eba tutą jwof. Adamczaka. Kantatę ku 
czci poetki, kompozycji dyrygenta, oraz iwie pie- 
śrii do słów Konopnackiej: „Zaszuimiał las...“ z rtiu- 
zką Niewiadotmskżege i „O zietnio, ty ziemio sie- 
npttjfj1, totórei muzyka, sLomponou-arra przez prof. 
Adamczaka, naeizwykie piękna i polsika, wyiwarła 
duże wrażanie. Szanownemu dyn’gento-w7i -i do
skonale ^'yszktóonCi iłu cłiórowi sam lina rjum, któ
ry Lak bardzo przyczynił się do uświetnieni ob
chodu, składa nindejszem Komitet budowy pomni
ka Konopnickiej serdeczne podzfękw>7anie.

— Pogrzeb śp. Szymona Matusiaka, raacy 
szkolrtegw, wybitnego pedagoga i uczonego, od 
był aę wczoraj z krypty OO. Bemadynów nai 
cmentarz Łyczakowski. Nad grobem przemówił 
delegat szkolnictwa powszechnego, żegnając śip. 
zmarłego inhentem szkolnictwa i kolegów- zaiWKM 
dówych.

— Doktorat Hlozofji uzyskał w  ubiegłym tygl 
godiniu na. 'uniwersytecie Jagiellońskim p. Zdzisław 
Siroński, 1 urzędnik archiwum naństwowego przy, 
województwie lwowckiem. P. dr. Zdzisław Stroń- 
ski zaznaczył się swego czasu wyibrtną działalno
ścią na terenie akadiemickin7 we Lv/o-'vie i Kra.- 
ko wie.

— Sprostowanie, Do wczora.szego artykułu 
pf Beniito Mussolini wkradł się następujący .błąd.

, Zamiast „z Musso-łiniego -nagle zrobił się zażarta7, 
irrtemacionalśsta11 — ma być in,temvemcj«(r.ista“. 
Talk .bowiem nazywano wówczas partię, domaga
jącą się wzięcia udziału w w7-ojnti.e europejskiej. 
W recenzji zaś z odczytu p. Wasylewskłogo „fry- 
zurkft zaimieniły się w... „figurki11.

— Z teatru. W ystępy bohaterskiego tenora 
Gruszczyńskiego. Dyrekcji teatrów mieistóch m 
dało sie po usilnych zabiegach pozyskać na dwa 
występ'7 Stanisława Gruszczyńskiego, który wy
jeżdża na dłuższy czas do Ameryki, wystąipi u  
nas po raz pierwszy we wtorek w „Żydówce14. —, 
Dyrekcja teatrów zawiadiamta. że począwsz.y od 
nie-diziieli, 5. bm., wszystkie kasy teatralne rorzpo- 
czną sprzędaż biletów.

50% zniżki w tetrach miejskich. W myśl roz-: 
porządzenia miejckfej komisji teatra-nej, w ponie
działek we wszystkich teatrach obowiązuje 509§f 
zniżka.

— Sekretariat Z«awodowego związku 'itera^ 
tów polskich komunikuje, że lokal Związku mieści 
sóę obecnie przy ul. Ossolińskich 1. 11, III. p.

— Kontrola podróżnych na ohszarze woje
w ó d z k a  lwowskiego. Wskutek rozporządzeń-a 
województwa lwowskiego w  sprawie przym-itsu
1 egitymacyjnego odbywa się o-beerrie ścisła kem-’ 
trola rijcłwi pasażerskiego n,a kołejach leżących na 
obszarze tego -województwa. Kontroli dtofk-ojłoją. 
specjalnie do tego -przeznaczeni furtełonan*jirs.zei 
poAlcji państwowej, -łctórzy nadzorują i przeglądają 
(JoteuiuiTta pod-różmycli. a kontroli tej podlegają,1 
z<iTówno osoby cy-y/ilne, jak i wojskowe. Brak ćEo- 
kumenitów spa^-odd wać może areuzitowanie i>o- 
cfróżuego. Podróżni wdlnni- w7ięc we -własnym inte
resie posiadać w czasie podróży odpowie dnie legi
tymacje lub dokumenty, udowadniające ponad- 
wszelką wątpliwość tożsamość osoby.

*— Akcyza od cukru podwyższoną została z &
1. bm. ż 200 na 3G0 rap. za I kg.

— Spirytus denaturowany. Maa skarbu rozpi
sało konkurs na wtynauezierrie ŚTcrdkiów do skaże
nia spirytusu, które byłyby możliwk tara® i da
wały gwarancję, że odkażenie spśrytiisu do ce
lów wewnętrznych rwe będzie się m aca ło . Tkto-' 
łem nagrody za nwilepszy, ziupełrrie pewny j tani 
środek przyzrana będzie suma 5 railjonów marek 
polskich., Bhższe warurk: konfcur.su podane są w 
„Monitorze Polskim11, ni. 238.

— W y .nono świadectw przemysłowych na 
rok J923. Izba skarbowa wzywa właścicieli przed
siębiorstw handlowych i praremyfsłfw-ych oraz wv- 
kouv żujących (,-sobiste zajęcia przemysłowe w 
okręgu-1 Izby skarbowej do wykuuj ienia świadectw.7 
tirzeimysłowy-ch iw rok 1923. Świadectw? przemy
słowe rwdawaue będ71, po-czynając od dnia L. li
stopada br. w Kasię skarbowej. zna,jdującei się w 
siedzibie wla-dży podatkorwej li instancji codzi-enrrie 
z wyjątkiem niedziel i świąt. Blankiety deklaracji 
otrzymać m-ożna bezpłatnie w hispektorację skar
bowym. względnie zdminDtracj-i podatków, św ia
dectwa przemysłowe wy7kuipxme być mają naj
później ao dnfe 31. gmdnia br. ^odatićcy7 ponoszą 
cateowtlą od£)OwjedzMaość za wykufsefiśe w la-



ieiwag 3 świadectwa przemy sto we g o /zgodnie z o- 
Ibośązującymi przepisami. Celem uniknięcia natłoku 
tfcwiąjzpącyrtif przepisami. Izba skarbowa wzywa 
Jwtereaowatiiych do bezzwłocznego wykupywania 
świade et w' pr zemy s f o w yoh.

:— , Podwyższenie opłat za miejsca w wago
nach sypialnych. W związku z . podwyższeniem 
opłat za przewóz osób. podwyższone też zostały 
z dniem 1. listopada br. opłaty za miejsca \v w a
gonach sypialnych o sto procent. Opłaty te wy
noszą od osoby i kilometra: za odległość ad 1 do 
200 kim -30 mk.; za odległość od 200 do 300 klim. 
•24 mk.; za odległość ponad 300 kim. 18 mk.. które 
dolicza się do opłaty przypadającej wedle powyż
szego zestawienia za 200, względnie 300 kim. Za 
zamawianie miejsc w wagonach sypialnych dopła
ca się SCO mk. Obew.lie kosztuje zatem bilet na 
‘miejsce w wagonie sypialnym ze Lwowa do W ar
szawy przez Rozwadów 13.814 mk., zaś ze Lwo
wa do Krakowa 9936 mk., łącznie z opłatą za ił- 
przedmie •zankJwierłe miejsca w ajencji.

— Koszty utrzymania w październiku br. 
Wzrosły o 19.27%. Stwierdziła to komisja staty
styczna'do badania kosztów utrzymania.

— Zamach samobójczy. 17-teto'a Hala K. po 
sprzeczce Hspowftj postanowifS rJpstać się ua- 
tydiniias* z tyim światem i w  tym celu wypiła 
małą dozę rozpuszczanego sublimatu. Gdy sublii- 
btał począł działać, przybiegła jicjjoirzia saniobó'- 
ezyri szybko na Pogotowie ratunkowe. Większa 
'dawka rycynnlau uratowała młode żyćic.

— Agitator p. Bryla oszustem Policja are
sztowała we Łjtfowic Jana Mykietyna z Załoziec, 
który otrzymawszy od p. Bryla na agitacje wy
borcza 100.000 mk. pieniądze te roztrwonił, czy 
schował, tego niewą-domo,

c a ? 'e g  P © ! s l s i .
— Podwyżka cen inseratów. Dziemtiiki w ar

szawskie z powodu znacznej zwyżki kosztów wy
dawnictw podwyższyły ostatnio znowu znacznie 
jcenę inseratów i nie udzielają żadnych ustępstw 
od cen taryfowych. W „Kurierze Warszawskim*1 
kosztuje obecnie wiersz milimetrowy w zwyczaj
nych ogłoszeniach 250 mp.

— Konsul niemiecki dla Małopolski znajduje 
się w Krakowie,, ul. Warszawska 7. Godz. urzędo
we od 10—13.

— Sądownictwo na Górnym Śląsku. Na tere-
jfió województwa śląskiego istnieje jeden sąd ape
lacyjny w  Katowicach, dlwa okręgowe w Katowi
cach i w Cieszynie oraz 15 sądów pokoju. Zarów
no sąd apelacyjny, jak i okręg, otwarto w Kato- 
j wicach 'po.Ta^1 pierwszy, gdyż za czasów pruskich 
śteacfciba sądu apelacyjnego dla Górnego Śląska 
■Znajdowała się we Wrocławiu. Wobec nawału 
'ptacy sądy śląskie odczuwają ogromny brak sę
dziów, fembardz-iej, że dotychczas zdołano obsa
dzić zaledwie połowę m-iej-sfc przewidzianych.

— Rozbudowa Kolejnictwa na G. Śląsku. Mi
nister kolei p. Marynowski zażądał od minister
stwa, ska-ifbu kredytu 2.349,000.000 mp. na rozbu
dowę kolejnictwa na Górnym Śląsku.

— Zwrot dzwonów. Do W arszawy przybyły 
1. bm. trzy wagony z dzwonami, wywiezionymi 
podczas wojny do Rosji.

— Całokształ potrzeb młodzieży akademickiej 
w Polsce. Z W arszawy donoszą: „Prezydium
ogólno-połskiego związku bratnich: pomocy mło
dzieży akademickiej w ostatnich tygodniach refe
rowało poszczególnym pp. ministrom stan cało
kształtu potrzeło młodzieży akademickiej ubiega
jąc się. o pomoc rządu w zakresie: Utworzenia 
państwowej rady do spraw pomocy nurterjatnej 
rm odzieży akademickiej przy ministerjum pracy i 
opieki społecznej. Uchwalenia stałych subsydiów 
miesięcznyŁ w wysokości na kwartał IV. r. b.: 
a) dla środowiska warszawskiego 16,5110.000, b) 
dla innych środowisk 37,500.000, oraz jednora
zowego na inwestycje: a) dła środowiska w ar
szawskiego. 26.000 000. dla 'domu zdrowia w Za
kopanem 2,060.000. Przyznama kredytów z fundu
szów, przeznaczonych mjodbudowę kraju, na bu
dowę domów akademickich i udzielenie gwarancji 
finansowych pod zastaw opłat studenckich. Przy
znania akademikom ulg kolejowych na równi z 
nauczycielstwem i urzędnikami państwowymi oraz 
ulg przy przewożenm żywności dla kuchni stu
denckich. Wydanie przez ministerjum poczt i tele
grafu specjalnych znaczków na cele niesienia po
mocy młodzieży akademickiej.

— Podwyżka taryfy dorożkarskiej w Warsza
wie. Magistrat warszawski podwyższył taryfę do
rożkarską w sposób następujący Kurs normalny 
(do 4 kim.) ma kosztować w 'dzień 960 mp., a w 
nocy 1.200 mp., na dworzec główny 900 mp., na 
dworzec gdański, wschodni i stację kolei warec
kiej 2.000 mD.. na inne dworce 1.600 mp. Opłata 
za godzinę jazdy 2.400 mk. Taksa dla dorożek 
parokonnych wyższa o 50 proc.

— Kradzież w cerkwi. W  Źydatyczaeh pow. 
Lwów skradli onegdaj zlodzńeje z zamkniętej cer
kwi dwa srebrne kielichy, jeden z nich z ołtarza, 
a drugi z komody stojącej w zakrystii, bieliznę 
cerklcwmą i wicie różnych drobiazgów. Ogólna 
szkoda wynosi 1,501.614 mk.

— Śmierć następstwem kłótni. Na łace zwanej 
„Staw", leżącej obok wsi Zanceczek oow. żół
kiewskiego, pokłócili się dwaj gospodarze, ,a t,o 
Sydlor Suchorab i Stefan Ha da da o to, że pastuch 
Suchoraba pasł bydło ba łące tego ostatniego. Od 
słów przyszło do czynów, Hadada rzucił się na 
Suchoraba, a ten broniąc się, ja k  z e z n a je , przed 
pięściami Hadady, wyciągnął schowany w stogu 
bagnet rosyjski i pchnął r.ini kilkakrotnie Hadadię 
w pierś. Jeden z ciosów przeszył serte i po chwili 
nastąpił zgon. Suchoraba natychmiast aresztowa
no i odstawiono do Żółkwi.

— Nowa szajka bandytów w pow. łańcuckim 
W pow. Łańcut ukazała się nowa szajka bandl^ 
tów, złożona z siedmiu uzbrojonych w rew olw er 
i karabiny bandytów. Onegdaj napadli oni rva doit 
Andrzeja Hess a w Zmaliskach obok Leżajska- d*1 
którego przed paru tygodniami przyjechała z A'i 
meryfci córka z mężem. Widocznie bandyci to'1 
poinformowani o tem, bo dostawszy siei iprz*̂  
daiurę, zrobioną w słomianym dachu do wnętrz* 
zażądali wydania dolarów. Niestety, zawiedli \ 
w swych rachubach, 8x» córka Hossa wraz z ^  
żarn w przeddzień napadu wyjechała do Często
chowy, zabierając z sobą wszystka gotówkę, 
dowalając się garderobą, wart. S5-000 nip., baf 
dyci po dokonaniu rabunku zbiegli w kierunku » 
slecteej wsi Wierzawic. Jednego z 'bandytów P® 
znano, jest nim Szantuia, zam. w W-ierzawtoa^ 
innych z powodu ciemności poznać nie było rrk» 
żna. Z? bandytami zarządzono pościg.

— Zagadkowy napad nocni7. Jeden z poe*1"
runkow-ych doniósł policji, że w nocy na sobotę ^  
ul. Sienkiewicza przybity został nożem Boicsl^to 
Gałewicz, krawiec misji amerykańskiej przez n'c|  
znanego mężczyznę.

— Skandale mieszkaniowe. Z Krakowa
szą: W ostatnich dniach władze krakowskie WP8'" 
d-ły na ślady szeroko rozgałęzionej ajencji flój 
szsk autowej, która dopuszczała się wielkich na®' 
użyć przy oferowani! mieszkań. Ajencja ta 
w każdej dzielnicy Krakowa swoich zastępcę 
którzy trudnili się pośrednictwem przy w ynai^  
mieszkań. Przy rewizji przeprowadzonej u jedń® 
go z takich zastępców, znaleziono kołrakty pisem
ne, z których wynika, żc odstępne za mieszki^, 
składające się przypuszczalnie z 3 pokoi i ku<b; 
wynosiło 2—3 miijor.ów nikip. W aferę tę d i11"', 
szany jest cały szereg pośredników z rozmaił#'' 
sfer. Epilogiem tej afery będzie w niedługim czM 
rozprawa w sądzie okręgo-wym karnym.

Możelby za przykładem Krakowa porady pk2-' 
władze lwowskie, wiadomo bowiem, że i w 
ście na-szem istnieją ajencje mieszkaniową r rt' d 
dzoine na wielką skałę,, w  których za -rmljcM t 
sumy otrzymać można mieszkania najiozma#5?’’ 
Ajencje te uprawiają wyzysk, niesłychany, a 151 
które z n-ich prowadzone są przez paskarzy 2 '• 
tu łam i doktorskimi.. Gdyby władze nasze 
się chciały energieznlie do tych ajencji u s t a j e  
nas chociaż po części głód mieszkaniowy, kt 1 
z dniem każdym staje się większem utrapienj?®1,

— Okradanie przcsvłek pocztowych. Z
sza-wy donoszą: „Władze pocz-towo-telegraf^rj,
stwierdziły, że pomimo niejednokrotnych 
dzeń ze strony ministerjum poczt i telegrafów Uf 
kradanie przesyłek pocztowych nietylko się 
zmniejsza, lecz, przeciwnie, zwiększa się pf**

tfl*'
z każdTrr dniem.

Dążąc d-otea-uacji stosunków służbowych, - ^ 
dze pocztowe wydały ostatnio okólnik, w k H

p #

Lwów7, 4. listop id i.

-f- Brak gotówki w bankach gdańskich. Gdańsk 
■przeżywa obecnie ciężki kryzys z powodu braku 
gotówki. Banki tamtejsze ta.il wypłacają sumy 
większej ponad 15 tysięcy fiiarek niem., wysta
wiając czeki r o?r a c ł > u n k o w e,. 11 a bank Rzeszy -nie- 
mieokiej, który również odmawia zamiany czeków 
!na gotówkę. Najbardziej poszkodowani są kupcy 
z poza obrębu Gdańska, którzy przyjeżd!żają tam 
za interćsami i przekazują do (idiańska gotówkę, 
zaś na miejscu zamiast pieniędzy, otrzymują czeki.

-1- Elektryfikacja wsi francuskiej. Minister rol
nictwa Charon oświadczył, że dzisiaj oddana zo
stała do dyspozycji rolnictwa francuskiego suma 
1 miliarda 200 milionów fr. w celu daprow.. dzema 
eneijgji elektrycznej do wszystkich okręgów wiej
skich dlai celów rolnictwa. Państwo zgadza się 
na udzielenie pożyczek do ogólnej wysokości po
łowy wyż wspomnianej sumy, tj. 600 milionów 
fr. z terminem zwrotu po latach 30, a dnigą poło
wę w formie pożycziki 4 proc miałby udzielić U- 
,rząd narodowy kredytu rolnego, syndykaty rol
ne i gminy. (PAT). , . ,  _  ......   . ■... ... .....

Giełda pieniężna. Wczorajsze zebranie gieł
dowe cechowało niezwykłe ożywienie. Na targu 
akcji przemysłowych rozrtoczęitai od kilku dni 
zwyżka akcji Chodorcwiskich zaznaczył? się w y
raźniej, kirrs doszedł do 9200, pod koniec 9000. 
Ćmielów awansował na 4275, nieef. 3850. Ga-foła 
początkowo 1500, pod koniec 1550. Nafta obniżyła 
się na 2475. Płacono za Karpa.tt pod koniec 3200.

notował 1600. Ziemski
Pow. Bank kredytowy 400.

-droższe. Dolary począt^.t}' P .

Bank Małopolski 
kredytowy 700 i
luty zagraniczne v y-uw*,,*-
15200. poitem 1530-0. Berlin 2.80. Praga za-kof 
kursem 4S2. Wiedeń 19'A. Zurych 2S40. P‘ 
1075. Tendencja w akcjach i walutach silnie i s 
koŵ ai. Usposobienie b. silne.

 oo-----

Kursa waiu! 
Kurjer Lwo
wski Kr. 1’51

100 Mk. poi. 
1 funt ang 
100 frs franc. 
lOOfr. szwaj. 
190 frc. belg. 
1Ó0 K czesk. 
100 K węg. 
100 K austr. 
100 M niem. 
1 Dolar am. 
100 Lir Wf. 
100 Lei rum. 
iOOguld.hol. 
100 K norw. 
100 K duńa. 
100 K szw.
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^Bików pocztowych i Polecają zwracać baczną 
gWfcgę na przesyłki pocztowe.

W razie zad ważenia nadu życia z przesyfica- 
itwbcjonar,jusze winni zawiadamiać o tern nie- 

-^wloczoie oacaełników urzeidów'’.
Dffiać wypada, że aacłużycia te zdarzają się 

^  MaJópotsce wyjątkowo.
— Podwyżkę płacy o 60 proc. zażądaii rdbot- 
przemysłu włókienniczego w Lodzi od: 6. bm.

4*%*©wied!£ przemysłowców łódzkich nastąpić ma 
^  tych dniach. Z takiem samem żądaniem wystą
p i  pracownicy biurowi w przemyśle tódtetóm.

L a  ś w i a S a .

)% — Szczyt baiijytyzmłii. Prasa fińska don,osa,
^  iZSfó tsawjsdti wysłał specjahą korarisję, śledczą 
; ctki u3c'óix*Hia nadużyć kradzieży na kolejach 
l^y^slcMt. Komisja i eona la właxr,ya| pociągiem, 
frw ęd ły  stacjami Syzrań—TuU, w pobliżu Mor- 
i®*ańsfca. sipowKMtow&no umyślnie katastrofy zapo- 
■̂ bca fałszywego nastawśeaia zwrotnicy!. Pociąg 
^ ń ł  z nasypu i wszyscy czjouikowie komrsii m -  
5%i zabSd lub ranni

/
r«©ferS5t3^SSs t R S i s S f  »vf

* t m d o w i s k & i

i  7 Towarzystwa Naukowego. Posiedzenie 
T^dzialu filologicznego odbędzie się w poaiedzia- 

6- bm. w Ossolineum; o godz. 5. Ma porządku 
•gyfl&ym: 1) Prof. Ganszyniec: „Trzy dzielfca
.j^3r?usza o Matce Boskiej"; 2) Tenże „Studia 

c* Ja logu CSzaijusza“.
— Staraniem Polsk. Zvv. muzycztio-pedagogi-

odbędzie się środę, 8. bm. o.godz. 7,
*̂®CZ. w Tow. mruż., I. piętro, sala Xf, wykład
krfi Mieczysława Sołtysa pt. „Analiza sonaty

Be©thovcna“- Wstęp dla członków miesię-

Na wyspie Samos wybuchło powstanie. Lud
ność żąda powrotu dawniejszej adnSriirraicii pod 
propkteratem Ligi Narodów. (PAT).

1Te 1000 mp„ dla obcych 2000 mp
ki 51 e  p o a le g a jc ic  w p iy w on i c u d z ; 

sa m i, a przeko  acie się,
?«n, wy*

» - , - „ --------    że y lko B E R -
i4it * , ob ' as ' * ro d eszw y  g u m aw t są  irw als-e , tańsze 
.„ ^ •k ó rz a n e  i chronią n o g i, od zam oczenia i z az ię -

Miejski podatek od ładunków 
kolejowych.

in. spraw we-wn. przesłał do wojewodów 
'gj^&rszawie, Lodzi, Lublinie, Kielcach, Białym- 

i1 Brześciu n. 8., jak również do m ag istra l 
& /to ł. W arszawy i Tymczasowego Wydziału
jj^orządowego we Lwowie następujący okólnik: 
j^sstorstwo kuk* żel. zwróciło się do itiMstear- 

sipraa? '"we-wn. w sprawie- przekazania funk- 
m samorządowym czy-nmości zreafizo- 

ładnmłców kolejo-L* 5 P^datiat mdeMciego od
Z 0Ĝno^ne °rgana kolejowe udzie-

jj. bęcłą fitoLcjona rj-uszom tym ni-etylko wszy-st- 
^  botrzctwiych informacji, ale i stałego lub cza- 

monraeszczen&a ma stacji. Opierając się na 
Tższem miki. spraw w e m  ustaliło, że real<L

N a  k raw ędzi  dnia.
SMA1RU JM URKI.

Któż to" Sma-rnjmarki? Sianowie samurajów'? 
O rśe — to nasi faszyści lwowscy, którzy pod o- 
słaną cienić w mocy fasszysititją z laską smary, Któ
rzy walczą kwaczein lub wkcbeddem

'Zawodowi śmanowacze obok młodzieniasz
ków w kolorowych czapeczkach smarują na tron. 
Jach domów, na szybach, aa afiszach numerek 
w y b o r c z y .  Jeszcze ramo śinierdzi tak#? arcydzie
ło kunsztu maiamsko-przedwi borczegio' ,-akąś ma
zią naftową. (Oczywiście nafto-wą!) Zohydzają, .i 
tak brudny wygfąd Lwowa kulasami bmnatna- 
werrS często wielkośd dorosłe®© mężczyz-ny.

Na szynlotch, na bartkadi, na aii^zadi „jedyn 
id", wszędzie smarowidła: tylko gmach ,żyłowa 
Polskiego" oca.la-1 przed zeszpeceniem: tam nie
wykulbączono dwróch zer zlepionych w .ósemkę 
Uszanowano -Akropol partyjny. Komentarz: to 
„ósemka" osina rowu je tak wszysitko, ńiby jakiś 
Nejwert.. inni ■ spółzawodniity wstydf'ilwjc.t, kredą 
malują swe Obskurne liczbiska.

Cześrtej przcciiwnicy poprawiają nieudolną 
„óscmlkę" nip. na 2.

Jakiś kamće-nScerik z pod „czternastki" narze
kaj, że zrobiono mu szkody na tmljon mk. przez 
zajpiaskndzeuie dziegciem czy czemń podob:nein 
fa-sadc ieĝ o d-omu. Mniejsza o tcabzę paita, który 
•ma sklep, niiosący wdęcef niż łmljon rok, dziennie 
— Nile to w parównaaiiu z zyshferu r sorabiym 
Wćelu fudzi, nap? trzywszy saę ck> obrzydzerwa na 
„8“ zrKunein prawem duszy człowieczej, które u- 
cieka przed nudną monotonia I do Lego pokraczną 
nabiera takiego wstrętu do cyfry „8“, że nie ch.cą 
już na oczy wJdzkd kulfon ov/ tyrch, zwłaszcza ną 
kartce wyborczej. Ica,

powyższego poda-tku przez organy kole- 
•• dofcetrywane będzie maidailej do leońca br„

tego magistraty tveh rnbst, w któryci: 
zosta* podarek ód - ładłertków JeoJei.. 

zuAvczasu poczyiuić odpowfedpie przytgot-o- 
do przejęcia czynnośd połączonych z po- 
Podatku. (PAT.).

X T ~  - —  ------------ — i-------------------------------—--------

mości !el0ffraflcz^e.
, — s,pp podróżuje. Bułigars-ki premjen-

|(̂ ie - odjechał dziś rasio do Bukaresztu, 
_ to+ro będzie konferował z ntnm&stkatn pre- 
^tenj ministrów i ministrem spraw zaigra-ni- 

(PAT).
rządowy w Estonf nałoży uważać za 

^  utofwnjy; .Nastąpiło ponowne porozumienie
"“W  o  kartjaani wchodzącesnń w skład da^>mei
stsi^^ ,!o ełctowane jest utworzeaue z łona tych

Rady międzypartyfuei ro«s trzy gające1 w^stk e _____________________wa^Hejszt siprawy. Prezydent porla- 
^  aproponował utworzenie gdbinetu obecne- 

Państwa. (PAW
7̂ iCiewa SN też faszyzmu. Puł- 

ęj*. ^ ^ o e u z  wzywa w  dziennikach szwedz- 
utwsorzetaa w Szwecji organizacji faszy- 

ll Położyć kres zthrodmezei rsńtacii we- 
68 (PAT),

Z  O P E R Y .
^OPOWIEŚCI HOFFMANA1*

opera fantastyczna w 3 aktach J. Offenbacha.
Offenbacha potęga twórcza leży w muzycz

nych komedjach i krotochwilach, jak „Piękna He
lena", „Życie paryskie", Wesele pray h tairr*ia^h“ 
itp. Bogactwa lekko płynących melodji, muzycz 
nego dowcipu, tylko Offenbachowi wlaściwogo, 
brak demonicznym scenom „Opowieśdi Hoffmana" 
Miejsce komizmu, parodiującego dowcipu i roz
pustnej wesołości zajmuje tu oryginałns inwencja 
z odcieniem demopizmu, będącego tu na miejscu; 
wyraz dramatyczny jest silny, szczery, a instru
mentaria posiada czarujący irrok. W ogóle azćeło 
ciekawe, w swoim rodzaju oryginalne, które 
jak flauslick trafnie, określił — to bawi, to pod
nieca, zawsze interesuje, nigdy nie nudzi

Offenbach tej partyturze poświęcił swój naj 
piękruejszy wafny' tzas, poprawiał i wydoskonalał 
bezustannie, aż mu śmierć wysunęła papier nuto
wy z pod' pióra- Z wyjątkiem kilku braków <w: in 
strumeutacji, które następnie Ouśrajrd zgrabnie 
wykończył, całe dzieło by<o gotowe i w r. ' 881 
jako „opera fantastkme" wykonane w Paryżu, 
w grudniu tego samego roku wre Wiedniu, gidzae 
na długiem przedstawieniu spłonął „Rntgfbeater", 
grzebiąc pod gruzami setki ludzi

Dziełu, które od dwóch lat nie ty ło  u nas 
grane, nadano przeważnie nową ł piękną saatę. 
zewnętrzną; scenicznie ijsunięto niejeden z tych 
szablonów, które z biegiem czaisu zwykły się 
wkradać do każdego ogranego dzieła scenicznego. 
Od dwóch miesięcy kapelmistrz p. Lehrer i reżyser 
p. Okoński przygotowywali tę opera, dokonywy
jąc w taki sposób choćby chwilową odmianę w 
dotychczasowym ogranym reipertuaTze Jak ważne 
i wskazane byłolby bieżący repertuar operowy 
gnmtownie odświeżyć, świadczy zainteresowa^k 
i gorące przyjęcie, z jakiem się spotkało wczoraj
sze wznowienie.

W trzecim - miesiącu sezonu operowego , />  
powieści" z częściową zmianą obsady i nic wię
cej — to stanowczo za mało. Z obecnym zespo
łem, wyjątkowo licznym i artystycznie wysoko 
stojącym- możnaby było za wzorem m r y c h  scen.

w tyra samym czasie ągłfcyć na iedAą, lub na
wet dwie pełne premjery, gdyby tylko nasi PP- 
kapehntstrze chdełi odpowiednję popraco\vać. —; 
W  znacznej mierzw w  ich opiesznłcLści należy szu
kać winy niepowodzenia tegorocznej kampanji o-' 
per o w ej.

Wczetrajsze „Opowiećd" duże óbndzSły zaśn-; 
teresowauie u pubiictzaaści, która ticzoięj ndż̂  
zwykłe się zgromadziła. Z całości odnosiło się- 
wrażenie. łż dużo włożono pracy, aby przedstaw 
pfrape osiągnęło wyższy poGirm artysty^ray. Wl 
insceniaaicję wprowadzoiK; kilka po,mysfovw/cfai 
szczegółowy, może dlatego c iclka',vych, ze nowych,. 
Kkipelpiłstrz p. I.ehrer starannie opracował częńć 
trjjuzyczrtą i uzyska! nawet w trudniejszych sóe- 
nacłi zespołowych znaczny rezulitatt. Z soBsfiftw, 
na pkrrwtszem miejscu wymieniamy p. Okońskie-: 
go, który stworzy! doskonałą padać s-canfcmąi 
trafna charakteryzacja, pomysłowe kośtjairy i 
należyte pedclr/.ycenie rysu demonicznego stwo
rzyły całość wysoce zajmującą. P. Prawdzie ze 
swym. juęknym, bohaterskim głosem, nie czuł się 
[wojskim w  lirycztiych „ustępach. Była bo nietrafna 
obsada, która, podoteie jak niedawno parija Fan- 
sta, szkodzi takiemu. artyście. Z pań wymienić 
należy hąrdzo udatny debiut p. Kotowskiej (ze 
szikofy pTof Zaremby), która posiada dźwięczny," 
dtofblrae wyszkolony glos ! znaczną muzykalność. 
P. Puchalska (Antonia), to śpiewaczka nader mu
zykalna, która w uśtępacb lirycznych ujawniła 
dluzo smaku artystycznego. Drama^yczn/ głos p* 
Green nie czul się swobodnym w ,partii Giuletty, a 
,p. Ostrowska (Niklas) powinna więcej przywiązy- ' 
wać wagi dc piękności, niżeli dó ptwęgi tonu. — 
W  mniejszych rolach byli HMwdę PP. Kwiatkow
ski, Martini i Niedzieiskj. Chór męski i orkiestra 
były stararmSe przyęotcrwnne. Grd.

ZAPISKI,
•■“  „Sytwao", drgam M&łopoł. 1 crw. leśnego i 

spółdzielni leśników pod redakcją prof. dr. Szym. 
WSerdalka u-lcazał się nr. za październsk, przyno
sząc artykuł Krygowski igo rz pra:kty*d i teorii u- 
rząidzenia gospodarstwa leśnego i Meledclego 
przyczynki dlo teslorji leśnictwa. Prenumerata 
roczna 1200 nrk„ numer pojed. 100 mk

„Sam orzpd M iejsk i"  Wyszedł z diuku ze- 
siyt 7, 9, zawieraiąay przedruk 3 dzkłów pracy 
uroi. «. Ptaśnika; „Miasta w Polsce*, „Wó towie 
i Ławnicy*. „Rady Miejskie" i „Pospolity człowiek", 
dokończnie artv kułu T. Tceplitza p. t. „Produkcji 
mieszkań, a gminy®, omawiającego stosunek gmin 
miejskich na zachodzie do sprawy mieszkaniowej 
w okresie ;owoi,ernym, D-. A Grcssa „Rozbudowa 
n-Aśt*. D'. T. PrzcÓrski p. f. „Ordynacja wyborcza 
do Sejmu i Seoatc a miarta*. Uzuoełnia kronika 
krajowa i zagraniczna, przegląd wydawnictw.' i cza- 
sopEm, komunikaty oraz skorowidz zarządzeń wiadz.

„B‘bljt>gratia p ed a g o g iczn a " . Wyszedł ze- 
szvt III. Zeszył zawiera dodatkowy spis książę1- 
sikolnych dla gimnazjum państwowego na rok szk, 
1922/23 i afłU&ut: K Czerwiński, Mikroskop pro- 
:y w szkole oraz cceny. — M. Dynotcska tfsto r a 
teraiury polskiej (M. Kfidl),.' — M B 3 sworska 

nauka języka óaucusk ego (K* Tosio). — J. Jikó- 
biec i St. Leonbard, Trzecia książka do r-ucuki j.

icmieckiego (dr. 3. Wowcżak). — A Łomnicki, 
Początki geometrji analitycznej. (Z. S raszewlcz). — 
J. Fiiewicz i 3. Fifewiczowa, Zb ór ćwiczeń zcoto- 
.niczrycb (l. Bykowski). — Cena z; szy:u 300 mk;> 
Adres: Warszawa BigatHa 12.

0 6 i O 8 2 E a i l A ,

P L H T E fL Ó ?j i
dopóki nie s;Tawd7.ic:e cen w Centra uyrn sk'ailzie 
platerów  fabryk: Brać Henr berg. Wolskiej, Norl.j 

blina, klew kiew icza, P isarskiego i innych. 
W arszaw a V\ spólca 9, Sw lętoihow ski i S-ba, 

te! 239-29
*

Ząd- łc ie  k a ta lo g u . —

Nakrycia Stołowe im  6 oso!?
(6 nu ty , 6 w idelców  6 JyJ.«k, i 6 łyżec*«s).

3 2 .Uf O mk.
L"la kupców i kuoęeratyw  oddi.ie!ne dogodne w a

runki. — PotrzaSn'' solidni aj e n .  2013
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,KtlRJ£RA LWOWSKfEG0‘
Prosimy uprzejmie o jak najrych- 

śe LadcsSi/aie prenumeraty

s t o p i e l
w r a z  » |w « ł L  z < a ie g ło ś c t ą ,  c s le m  u re - 
g a io -w artia  i s k ł a d i i .  —  W y p ła ta  k w o t 
w b ą n ia ijy c b  n a  c z e k i  P o c z t.  K a sy  
© 'c & ę d n . ,  n a s tę p u je  p o  u p ły w ie  8  d o  
; 0  d m ,  z  te g o  p o w o d u  n a j r y c h le j s z a  
w y sy p k a  p r e n u t iK .a iy  j e s t  w s k a z a n a  
w in te r e s ie  sz a n . p r e n u m e r a to r ó w .

| |  c z e k a c h  lu b  p rz e k a z a c h  w y m ie 
nić riialeZv, na jaki ce i s łu ż y ć  m a  
uudeaaita kwota: p r e n u m e r a t a ,  ogło

szenie, s k ła d k i .
C e n a  p o je d y n c z e g o  n u m e ru  120  m. 

C en a  p re n u m e ra ty  w y n o s i:

W e  Lwowia ro se s ię c z a fa  d o  
o d b ie r a  ni?, w  a d i i in H tr a c i i  
K u rje ra  L w o w s k ie g o  . . . .  2 .7 0 0  m .

W e  Lwowie z  o d n o sz e n ie m  da 
d o m u ........................... .....  . .  .  .  3 .0 0 0  m

Z  p r z e s y ł k ą  p o c z t o w ą  w  c a ł e j  
P o l s c e  . . . . . . . . . . .  3  0 0 0  iii.

Z a g ra n ic ą  m ie s ię c z n ie  . . . .  4 0 0 0  w .

Za zmianę adresu dupłisa s t ;  jO 0  uj.

Najlepsze polskie siatki żarowe

■ ŻJ 5
W s ż ę d jd e  d o  n a b y c i a !

;Dwa piekarskie piece parowe
W erner & F fb iderer, typ największy, a trzem a paleniska- 
!.ui, kompletne i w  zupełności zdatne Jo  użyta u, następnie

zupełne u rząd  zenie do wvrobit K akes (K eksów )
jfkład-jjąs-y się. z m aszyny do mieszania, dwóch wałków 
da ei.iita, maszyny do fo rm u w iS a  i pieca łańcusikow cg -

Teino da sprzsdania ,n.fS * f  26iS
Eśłclm* KOtIei><i|IIEuechinea G ea rlisclia ft ns. i». 

H. W ie d  ń ,  V i i .  G e i r a i d e m a e k ł  7 .  -2'odS

1 P o p ł a t n e  z a j ę c i i
uzyskać może kady d ob rze  ustosunkowany kupiec, przemy* „  
s łowiec, urzędnik i ab enmryt obejmując przedstaw.cielstwo K 
miejscowe poważnego Towaisystwa asekuracyjnego. ZgJo- EK 
szeaha z  dokłatlnearf wiadomo a nn onobisjemi pod „Stale- Bj 

czuo&r* do .Reklamy prasowej* Lwów Cftorąićzyznu. S!

I

A K C Y J N Y

B A N K  H IP O T E C Z N Y
W ®

F I Ł M S :

w M  p ą k o w i e

w C a t o p n io  w e a c ł i

w T o p i i o ;»o ! u

w ®  l.w @ w B e

E . K $ F O J E ¥ T F U W :

w  S t a n i s ł a w o w i e  
w  łS o w o s ń e l i c y  
w  i u e z a w i e  
w  l i r o t io b y c id u

K a p s ła t  a k c y jn y  S4fS5©©!3a0®© m p *  
. R e x « r w v  7 3 y8 S C a3 7 J  mp>

%^%T©U WYMIŃMY Udziela wszelkich informacji
KUPUJE 5 S P » Z £ U J U £  wszelkie papiery 
■wartościowe i monety po najdokładuięjssym  
kursie d ennvixi, n i e  l i c z ą c  p r o w i z j i .

c c  d o  p e w n e j  i k o r z y s t n e j  

—  lo k a c j i  k a p i t a łó w .  —

ODDZIAŁ DEPOZYTOWY
przyjmuje wkładki na książeczki i rachunek 
bieżący i książeczki oszeręinościowe po- 

— — cząw .zy  od ft§!:{ss 6 G 0 . — —

Przedruku nie płacimy. 576

I
Z d o l n y c h  a j n r t ó w

ę.oszukule pow ażna po lska  ińs.y tucja  t ń e j p  ecz - 
ńiow a. Ol *iy z podaniem  dotychczasow ego zg
ięcia i w yników  pracy o raz  staw ianych  w ym agań 
pod „M iła w spó tp raca" do „Reklam y p rasow ej"do

Lwów, C horążczyzna. 2659

Nauka i w v c h o w a n ie

WPISY
na kurs p c . h a n k o w a i c i  
p a ń s tw o w e j i k u p ie c 
k i e j  (egzam in rz .ąd . w Wo- 
ewydztwie), przyjm ują do 
19. bm. w godi. od j - & -  p*j:

p o p  Ki i  '-d n iu ,

Konce3. Prakt. Kursy 
Księgowości

Z. OLSZEWSKIEGO
LWÓW — Kurkowa33.

S i „ . n ę .

e ijn d ia j- .y ttta  io lu c - .ii ,
Sambor. Lustrowan

cenniki r it-n o . 2551.)

D a zam iejscow ych
koreeo.

System
2496

S z k o ł a  t a ń c ó w  n a -  
w e c z e s n y c h  „BOOLE 

DE D A N :E ‘, St. Niemczy? 
no Wiki, Lwów, Lic deso 5.

2657

Posady 3 prace.

Pr a c o w n i a  sweter.; w.
jum perów, pończoch 

b .liz n y  „Kilów", Kopernika 
1 2 ,  z i  bram ą. F rontow a tu- 
bl czka zerw ana przez g :-  
spodarz1, do .o rca  naje iuł- 
.zywe inform acje. 265iJ

Kupno i sp rz e d a ż
P ) O s z » k i w a n y  i!o  ku>  
® pma s t a r y  l a s .  Ofer
ty tyU u wproią. Kzecz ;ra- 
ktnjo się poważnie. f f a ’resie 
dowiedzi ć się m ożna w d- 
niinifirocji „ iłu rjera  Lwów

2667

5*s® *fca i)v la

y  c k o i y  p o e zu k u je
■ z meblami lub bez, w spół
pracownik Red. „Xur-er:; 
Lwów.” Zgłoszenia pisemn 
przyjmuje adm inistracja pod 
, Redakcja". 264

lilii zitnlje; Gispiirs!̂
r o z m a i ty c h  w ie lk o ś c i ,  k a m ie n ic e ,  w ile ,  
m ły n y , t a r ta k i  o r a z  w ie lk i w y b ó r  r o z m a i ć  

p o s i a d ło ś c i  t a k  m ie js k ic h  ja k  w ie jsk ich *  
K e fłc iitan c i z e c h c ą  s  ę z  p e łn y m  z a a ieH>,e f  

z g ło s ić  d o :

Wszechpolskiej Agencji Pośredstótf
Pozo a n, u!. Dtoga 5, 26ts Te!.

S y r o n d in  r u zrau>  
m 1 e s ty f t,  żonaty, z unałą 
rodziną. iat 37, posiadając 
sreanie  wykształcenie i 17 
l a t ’ praktyki w większych 
pospodsratw rcb w poznań
skich i M ałopois.e, poszuku- 
k  posady rządcy ew entua n. 
isarzh lob karbowego na 

ę dynarji od 1. alvczn;a 1923 
Zgłazzenia przyjm uje Mrów- 
czyłiski Franciszek, zarządca 
dćbr, Lubno, poczt* Dynów, 
,i.w, Brzozów, 263'

L e ś n i c z y  egzam inów  my, 
zdolny, sufnienny z pra- 

k11 k i , dobry myśliwy, żonaty  
zm eni posadę pod a tti^  en.: 
Roman Lcw cki, Racy ów 
•■. St ■ u'staw ów . ać73

Waż-is lie pp, fe itó iy r z fs ii i
P / J i e t l  z a k u |» e n i  < c la s i« te k  w  Ł o i i i c l

j e s t  o b o w i ą z k i e m  k a ż d e g o  k u p u j ą c e g o  

w p i e r w  w s t ę p i e  d o  n o w o u t w o r z o n e j  

F A B R Y K I  C H U S T E K  I S Z A L !
B r e l t s t e i n  i  &k-*Ł w  2» « fu łin i< » w a

M a m y  z a w s  e  n a  s t a d z ie  w ie lk i w y b ó r  c h u s te k  g a t u n k ó w :  

d o u b le  „ R e g a " ,  „ Z o f ia "  i „ M a rja  “, a ta k ż e  „ T o m  to r, * 
s z a le  1 1 X 8  i p le d z ik i  z  f r e n d z ła tu !  i b e z . —  N a  w s z ^ ,  j.e

$ 6.

z a p y ta n ia  s łu ż y m y  n a t y c h m ia s t  o d p o w ie d n ią . 2 1 6 '

FABRYKA CHUSTEK I WYROBÓ ,V WŁÓKNISTYCH 
J. Breitstein i Ska, Łódź, F o łu ^ ib w a  36.

Z ą#  Z^ im sas lUteibusiewieza we Lwowie, aL Ckwaćcayumy, 3L iRedalctor odśfKJtwiedzaiłny: Ta<l«*w*


